Nr. 287 Ł 


Dziś 16 stron 


1 


Codzienne i 


Cena numeru ESF gr 


dorni 


strowane pismo narodowe i katolickie 
Poniedziałek 17 grudnia 1934 


— 


i4 


Smieré zatrzymała pociąg Hitlera 


Samochód strzaskany na miazgę I 15 aktorów zabitych 


Berlin, (PAT.) Wczoraj w godz. dzi tu o pociąg, którym wódz wracał | ko parowóz uległ lekkiemu uszkodze- 


popołudniowych, w pobliżu malejąco: | 
wości Verden, w prowincji hanower- 
skiej, wydarzyła się tragiczna kata- 
strofa samochodowa. Wskutek pann- 
ięcej mgły, samochód wraz z przy- 
czepką, wiozący grupę aktorów, u-| 
szkodziwszy zapory, wjechał na tor 
kolejowy w chwili, gdy przejeżdżał 
kurjer. Wskutek zderzenia, oba wozy 
samochodowe zostały doszczętnie roz- 
bite, 

Z pośród 20 jadących samochodami 
pasażerów, 13 poniosło śmierć, 4 pasa- 
żerów zostało ciężko poranionych, po- 
zosiali zaś iżej. 

Berlin. (PAT.) W uzupełnieniu 
władomoścj © tragicznym wypadku 
na przejeździe kolsjowym pod Ver- 
den donoszą, że pocięgiem, który 
wpadł ma samochód, jechał kanclerz 
Hitler, powracający z uroczystości 
spuszczenia na wodę niemieckiego pa- 
rowcea „Scharnhorst”, 

Z pasażerów pociągu nikt nie od- 
niósł szwanku. f 

Berlin, (PAT.) O godz. 0,15 N.B. 
I. ogłosiło następujący komunikat o 
wypadku kanclerza Hitlera: 


„W uzupełnieniu wiadomości o ka- 
tastrofie pod Verden donoszą, że cho- ; 


z Bremerhaven do Berlina, W samym 
pociçgu wszyscy wspźłpasażerowie 
wyszli z katastrofy bez szwanku, Tyl- 


niu, 
Wódz wraz ze swojem otoczeniem 
przybył o goCzinie 23.37 na dworzec 


W toku konstytucji 


Prez. Sławek: Kwi 
Bogusiu, prokurator zrobił 


tji naszej elity będziemy musieli narazie zaniechać, drogi 


w niej ząduże szczerby... 


Lehrterbahnhof do Berlina." 

Berlin. (PAT.) W chwili przyby- 
cia pociągu kanclerza Hitlera usta- 
wione były specjalne straże wewnątrz 
stacyjnego budynku, jak również do 
koła dworca. Hitler wysiadł, zachowu- 
ige zupełny spokój. Na dworcu powi» 
tali go adjutant osobisty Brückner, 
min, spr, wewn. Frick, oraz szef tajnej 
policji Himmler. 

Na pytanie, skierowane przez dzien- 
nikarzy min. Frick oświadczył, że ka- 
tastrofa spowodowana została bardzo 
gęstą mglą i pociągnęła za sobą kilka- 
naście ofiar śmiertelnych w ludziach. 
Obsługa pociągu zachowuje milczenie 
i odmawia odpowiedzi na temat oko- 
liczności, w jakich nastąpił wypadek. 

Berlin. (PAT.) Dalsze dwie 050- 
by, ranne w ketastrofie pod Verden 
zmarły w szpitalu, wobec czego liczba 
ofiar śmiertelnych wzrosła do 15. 


Sensacyjne aresztowania 
redaktorów w Berlinie 


Warszawa, 15, 12. W wydaw- 
nictwie Ullsteina w Berlinie dokonano 
sensacyjnych aresztowań, Aresztowa- 
ni są: redaktor działu lotniczego Klef- 
fel, pomocnik generalnego dyrektora 
wydawnictw Jorissen i redaktor kro- 
niki lokalnej „Berliner Morgenpost“ 
Engelhardt. Przyczyny aresztowań są 
nieznane, (w) 


Ambasador Laroche 
u wiceministra Szembeka 


Warszawa, 15. 12, Wicemini- 
ster Szembek odbył wczoraj dłuższą 
konferencję z amb. francuskim La- 
roch. (w) 


Litewskie cięcia nad Bałtykiem 


Gdzie tkwią przyczyny nieporozumień niemiecko- litewskich 


HERB KŁAJPEDY 


Herb miasta jest jednocześnie herbem au- 
tonomicznego obszaru kła jpedzkiego. 


Wśród postanowień traktatu wersal- 
skiego, dotyczących zmian nad Baity- 
kiem, znalazły się punkty o utworzeniu 
wolnezo miasta Gdańska oraz wolnego 

*okręgu kłajpedzkiego. W pierwszym 
wypadku chodziło o udostępnienie mo- 
rza Polsce. w drugim — Litwie. Zarów- 
no Gdańsk. jak i Kłajpeda jako powo- 
ienne jednostki terytorialne. znalazły 
się pod pieczą Ligi Narodów, repreze: 
towanej przez „wysokich komasar: 

Litwa nie zadowoliła się jednak 
odrebnieniem Kłajpedy z przylegające- 
mi obszarami z dawnej prowincji Prus 


tewskie dawały niejednokrotnie wyraz 
przekonaniu, że rygorystyczny statut 
międzynarodowy krępuje nie | 
swobodę poczynań litewskich na tere- 


Wschodnich. Rząd i społeczeństwo az | 


nie wolnego okregu kłajpedzkiego. W 
dniu 10 stycznia 1923 r. szaulisi (woj- 
skowi ochotnicy litewscy) dokonali za- 
machu stanu, zajęli Kłajpedę 1 jej o- 
kręg, włączając całość do państwa li- 


Sąd wojenny w Kownie 


500 świadków w procesie Neumanna i Saasa 


Kowno (PAT) W procesie Neu- 
manna i Saasa cały dzień wczorajszy i 
dzisiejszy wypełniło sprawdzanie ge- 
neralij podsądnych. Okazało się przy- 
tem, że szereg oskarżonych, m. in. Neu- 
mann i Saas pochodzą z Niemiec, a nie 
z okręgu kłajpedzkiego. Ponieważ 
większość oskarżonych oświadczyła, że 
nie zna języka litewskiego. przeto ba- 
danie odbywa się za pośrednictwem 
przysięgłych tłumaczy. Wyraźnie wi- 
dać było, że największą trudność przed- 
stawiała dla oskarżonych odpówiedź na 
pytanie, dotyczące obywatelstwa. Nie- 
którzy z nich, unikając stwierdzenia, że 
są obywatelami litewskimi, nazywają 
się mieszkańcami kraju kłajpedzkiego. 

Dziś około południa przystąpiono da 


| zaprzysiężenia świadków, którzy w'licz- 


bie około 500 zapełnili korytarze i kilka 
pokoi, sąsiadujących z salą rozpraw. 
Zaprzysiężenie odbywa się grupami. 


Obliczają, że badanie świadków potrwa 
kilka tygodni. 


Zainteresowanie procesem jest w 
dalszym ciągu bardzo duże. Gmach 
min. sprawiedliwości od dwóch dni 


zdobi szyld z napisem: „Sąd wojenny". 
Przed gmachem zbierają się tłumy pu- 
bliczności. obserwującej grupy oskarżo- 
nych i świadków. Wejście na salę jest 
w dalszym ciągu ściśle kontrolowane. 
Dziennikarze zagraniczni, dzięki stara- 
niom wydziału prasowego M. S. Z., ma- 
ją miejsca numerowane na galerii oraz 
materjały informacyjne, dotyczące pro- 
cesu. 

Agencja „Elta“ wydała wczoraj ofi- 
cjalny komunikat w języku niemiec- 
kim, w którym zwraca uwagę na do- 
bry wygląd oskarżonych i stwierdza, że 
doniesienia prasy zagranicanej, jakoby 
z oskarżonymi obchodzono się źle w 
więzieniu nie są zogdne z prawdą. 


tewskiego. 

Organa międzynarodowe, gwarantu- 
iące statut wolnego okregu kłajpedzkie- 
go, stanęły wobec faktu dokonanego, 
który niebawem zaakceptowano  Naj- 
pierw rada ambasadorów zrzekła się 
swoich uprawnień wobec Kłajpedy, co 
póżniej znalazło potwierdzenie w t. zw. 
konwencji kłajpedzkiej z 19%4 r W po- 
rozuinieniu z Litwa Liga Narodów u= 
chwaliła po pewnym czasie osobny sta- 
tut orzanizacyiny dla okręgu kłajpedz- 
kiego, obowiązujący Litwę przy spra- 
wowaniu rządów. 

Na podstawie tego statutu Kłajpeda 
z okręgiem tworzy autonoimiczny okręg 
z własnym sejmem (29 posłów) i 4-0so- 
bowem dyrektorjum (zarzadem), zależ- 
nem jednak od litewskiego gubernato- 
ra Rządowi litewskiemu w Kownie 
podlegają również bezpośrednio cła, 
koleje. poczta i telegraf. 

Z nowym stanem rzeczy nie mogli 
się pogodzić Niemcy. którzy od chwili 
zajęcia Kłajpedy przez Litwinów usto- 
sunkowali się do nowych władz nie- 
przychylnie. Niewątpliwie zadrażnie- 
nia te były systematycznie podsvcane z 
zewnątrź przez te czynniki. które nie 
chca się pogodzić z odpadnieciem Klaj- 
pasa i jej okrêgu od Rzeszy Niemiec- 

ej. 

W czasie rządów republiki wejmar- 
skiej konflikty niemiecko - litewskie na. 
obszarze Kłajpedy toczyły się w ramach 


istniejącej organizacji tego autono- 
micznego terytorjum. Sprąwy uległy 
jednak zmianie, gdy w Niemczech za- 
częły dochodzić do głosu żywioły naro- 
dowo - socjalistyczne. Niemcy  kłaj- 
pedzcy zrzeszający się dotychczas w 
dwóch partjach, mianowicie Kłajpedz- 
kiej Partji Ludowej (Memellindische 
Volkspartei), oraz w Partji Agrarnej 
Landwirtschaftspartei), zaczęli się co- 
raz silniej poddawać sugestiom narodo- 
wo-socjalistycznym 

Organizatorem hitlerowców  kłaj- 
podzkich był duchowny protestancki 

Sass, który powołał do życia t. zw. 
Chrześcijańsko - Socjalistyczny Zwią- 
zek Robotniczy, znany pod skrótem 
„Chrisag”*, Partja v. Sassa przy pomo- 
cy haseł, zbliżonych do narodowo - so- 
cjalistycznych, znalazła wielki posluch 
wśród ludności cierpiącej niedostatek, 
oraz bezrobotnych. Działalność „Chri- 
sagu“ uszczupliła wpływy do niedawna 
potężnych partyj: agrarnej i ludowej, 
które wobec tego, kierowane zawiścią 
konkurencyjną, postanowiły powołać 
do życia konkurencyjną Partję Narodo- 
wo-Socjalistyczną. 

ten sposób powstał „Sovog” 
(Sozialistische Volksgemeinschaft), na 
którego czele stanąłweterynarz dr Neu- 
mann z Szyłokarczmy (Heydekrug). Na 
skutek odpowiednich zabiegów „Sovog” 
znalazł uznanie w oczach centrali hi- 
tlerowskiej w Monaciffum, która prze- 
lała na młodszą partje narodowo - so- 
cjalistyczną w Kłajpedzie swój autory- 
tet, a — co poszło za tem — wielkie 
fundusze propagandowe. 

W ten sposób teren kłajpedzki. jak- 
kolwiek toczony walkami dwóch kon- 
kurujących z sobą partyj hitlerowskich, 
znalazł się całkowicie pod wpływem 
narodowego socjalizmu. Jakkolwiek 
„Chrisag" i „Sovog” walczyły z sobą 
nie przebierając w środkach (uciekano 
się nawet do morderstw skrytobój- 
czych), przecież miano ciągle na oku je- 
den cel, mianowicie wytworzenie ta- 
kich stosunków, aby Kłajpeda mogła 
powrócić na łono „macierzy“, W 
praktyce więc dokonywało się na tere- 
nie autonomicznego okręgu kłajpedz- 
kiego realizowanie haseł Rosenberga, 
zmierzającego konsekwentnie do obię- 
cia wpływami niemieckiemi całego wy- 
brzeża bałtyckiego. 

Rozwój wypadków na terenie Kłaj- 
pedy władze litewskie śledziły jednak 
czujnie. Kiedy z końcem ubiegłego ro- 
Ku drobiazgowe dochodzenia wykażały, 
że zarówno partja dr. Neumanna jak i 
v. Sassa zmierzają do jednego celu, mia- 
nowicie oderwania Kłajpedy od Litwy, 
gubernator Kłajpedy dr. Jonas Navakas 
przeprowadził niespodziewane  aresz- 
towania, rewizje i śledztwo wśród czó- 
łowych działaczy obu partyj. W wyni- 
Ru tych dochodzeń, które wykazały 
łacżność hitlerowców  kłajpedzkich z 
"Trzecią Rzeszą, postawiono w stan 0- 
skarżenia 126 Niemców, wytaczając im 
proces, który 


Banku Raiffeisenowskiego Wallat zdo- 


Projekt usprawnienia 
administracji 

Warszawa, 15, 12. Na piątko- 
wem posiedzeniu rady ministrów prze- 
"prowadzono szczegółową dyskusję 
nad projektem dekoncentracji kompe- 
tencji poszczególnych władz admini- 
stracyjnych. Zmiany te będą dotyczyły 
129 ustaw i dekretów administracyje 
nych Prezydenta, które normują kom- 
petencje poszczególnych wladz i tok 
pracy administracyjnej, Projekt ma 
na celu, dekoncentrację kompetencji 
przez przekazanie kompetencji władz 
wyższych władzom niższym. Projekt 
ten, obejmujący nieomal wszystkie re- 
sorty rządowe, ma przyczynić się do 
zaoszczędzenia czasu przy załatwianiu 
spraw obywatelskich. Prace nad tą re- 
formą posuwają się, a niektóre prze- 
pisy wejdą już w życie od nowego 
roku. 

Wicewojewodowie obejmą z urzędu 
zastępstwo wojewodów. Jednocześnie 
wydziały bezpieczeństwa przy poszcze- 
gólnych województwach będą przemia- 
nowane na wydziały społeczno - poli- 
a reorganizacji tych wy- 
ią bezpośrednio z pro- 
reorganizacji wydzia- 
poszczegól- 


e 
jektami dalszej 
łów bazpieczeństwa przy 
nych województwach. 
Według tych projektów przy mini- 
sterium spraw wewnętrznych mą być 
utworzony departament bezpieczeń- 
stwa, obecnie zaś istnieje tylko wydział 
bezpieczeństwa. Do kompetencji nowe- 
go departamentu miałyby przejść rów- 
nież komendy wojewódzkie i główne 
policji państwowej. (w) 
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MAPA TERYTORJUM KŁAJPEDY 


łali umknąć przez granicę do Niemiec. 
W rękach dyr. Wallata skupiały się 
wszystkie fundusze propagandowe. do- 
starczane przez 
dla Kłajpedy. 


centralę hitlerowską I 


wydarzeń staje się dopiero zrozumiałem 
niezwykle zaostrzenie stosunków litew- 
sko-niemieckich Litwa. która jeszcze 
przed kilku latv była pod całkowita ko- 
mendą Berlina, dziś zupełnie wyzwo- 
liła się z pod wpływów polityki nie- 
mieckiej i przez związanie się paktem 
bałtyckim z Łotwą i Estonja oraz do- 
bremi stosunkami z Francją zabezpie- 
ed ewentualnością „niespo- 
niemieckiej. 


dzianki x 

Warto przypomnieć, że w tych dniach 
prasa francuska, zajmując się przygoto- 
waniami wizyty zastepcy politycznego 


kanclerza Hitlera, Hessa. pisała. że 
wśród warunków „przyjaznego“ ułoże- 
nia stosunków francusko - niemieckich 
widniał punkt, pozostawienia Niem- 
com wolnej ręki w odniesieniu do gra- 
nic litewskich. Niewątpliwie w nieda- 
lekiej przyszłości obok problemu au- 
strjackiego i gdańskiego sprawa Ktaj- 
pedy znajdzie się na froncie międzyna- 
dowych zagadnień politycznych, 


Nowy ambasador brytyjski 
przyjeżdża do Warszawy 


Warszawa, 15 12. — Nowy am- 
basador brytyjski sir E. Kennard przy- 
będzie do Warszawy 3 stycznia, a do- 
tychczasowy ambasador Erskine opu- 
szcza Warszawę 29 bm, (w) 


Na stypendia 

Warszawa, 15, 12. Minister 
oświaty przydzielił uniwersytetowi 
Stefana Batorego w Wilnie z państwo- 
wego funduszu subsydjalnego sumę 
139 800 złotych na stypendja i pożyczki 
stypendjalne, z czego na te ostatnie 
10800 zł do dyspozycji dziekanów, (w) 


Niewątpliwie w toku rozpoczętego 
procesu zostana jeszcze ujawnione cje- , 
kawe szczegóły, demaskujące metodv 
pracy hitleryzmu poza granicami Rze- 
szy Niemieckiej. W świetle powyższych | 


Dwagodzjnne oblężenie furjatki w Krakowie 


Usiłowała zastrzelić cztery córki jej chlehotawców - Unieszkodliwiono ją przy pomocy 


Warszawa, 15. 12, Dzisiaj w po- 
łudnie w Krakowie przy ul. Wielopole 
miało miejsce ogromne  zbięgowisko, 
które wywo!ała 15-letnia służąca nie- 
jakich Sznycerów, Aynieszka Szew- 
czykówna. Wskutek zawodu miłosnego 
i wskutek utracenia służby, której ter- 
min upłynął dziś, Szewczykówna wpa- 

N dla w szał, chwyciła rewolwer bęben- 
kowy i zaczęła strzelać do czterech có- 
rek jej dotychczasowych  chlebodaw- 


S 
Posiedzenie Senatu 


Warszawa. (Tel. wł.) Posiedze- 
nie Senatu zostało odwołane i prżeło- 
żone na czwartek 20 b. m, godz, 16. Na 
posiedzeniu będzie rozpatrywany pro- 
rh o zmianach konstytucyjnych, a 

| kže będą rozpatrywane te projekty 
podatkowe, które Sejm uchwali we 
wtorek, (w) 


Ottwołanie 
gen. Sikorskiego z urlopu 


Warszawa. (Tel. wł) W przy- 
szłym tygodniu pojawi się w ,Dzien- 
niku Personalnym* rozkaz ministra 

;Spraw wojskowych, odwołujący z ur- 
lopu gen, Władysława Sikorskiego 
i.przydzielający go do dyspozycji mi- 

į Distra spraw wojskowych. Mówią, że 

i gen. Sikorski w niedługim czasie 


przejdzie na emeryturę. (w) 
Ukarany chciwiec 


Warszawa. (Tel. wł.) Adwokat 
Reinberg, który wysłał do towarzy- 
stwa szwedzkiego, zawiadującego Ban- 
kiem Polsko-Amerykańskim, zawiado- 
mienie, że radca prawny tego banku 
znajduje się w Berezie Kartuskiej i że 
wobec tego on ofiarowuje swoje usługi, 
staną] dziś przed sądem dyscyplinar- 
nym rady adwokackiej. Reinbergowi 
udzielono nagany i skazano go na ka- 
rę Oi SE Jest to drugi stopień 

w. 


bomby łzawiącej 


ców, krzycząc „ja wam teraz zapłacę". 
Ani jedna kula nie trafiła, furjatka 
zraniła się w udo. 

Zawezwano straż pożarną i policję, 
Która zorgaizowała oblężenie furjatki, 
trwające dwie i pół godziny. Szewczy+ 


kówna stanęła w oknie z rewolwerem 
w ręku i dopiero strumień wody SPpę- 
dził ją z okna, Rzucono do mieszka- 
nia bombę łzawiącą, poczem  opance- 
rzeni policjanci wkruczyli dó środka i 
obezwładnili furjatkę, (w) ści 


Kupić na gwiazdkę: 
podac 


dla Irenki Chatę Wuja Toma 


ais cerne PPIP vereso» 


a dla żony coś praktycznego: 


min sa 


I 
i EMES 


a a ZZ 
EMES NIEZBĘDNA W KAŻDYM DÓMU KUCHENKA SPIRYTUSOWA 


Płonący lak zalał kilka ulic 


Mieszkańcom domów z trudem udało się uciec przed 
strastnem niebetpieczeństwem 
Londyn. (Tel. wł.) W fabryce | chwili, przyczem niejedni odnieśli bo- 
laku w Elmsford w pobliżu Nowego | lesne poparzenia, Dobytek natomiast 
Jorku wybuchł dziś rano pożar, który | pochłonęła płynna fala ognia, 


may o merta aa zez | Abisynja wnosi skargę 
na Włochy 


Płonący lak wypłynął z terenn fa. 

brycznego i zalał kilka sąsiednich Genewa. p ia i 

„ (PAT). Rząd abisyński 

ulic, zapalając jeden dom po drugim. zwrócił się telegraficznie do Rady Li- 

Mieszkańcom udało się ujść tylko | SÍ Nar. zwracając jej uwagę yada 

nę sytuację, jaka wytworzyła się w 

z wielkim trudem i to w ostatniej | Somalisie wskutek agresywności Wio 
chów. 


OB 


| 
l 


UWIEiŚNIEGOWCE 
po cenach zniżonych w wielkim wyborze poleca 

W.MANDA, Łódź, ul. Piotrkowska 127 

telefon 184-55 Wykonuje zamówienia. 


Wstrząsy nadziemne 
Helsinki. (PAT). We wsi Pernio, 
położonej o 100 km na zachód od Hel- 
Ma AW O silne wstrząsy podziem- 
ne, re na szczęście nie wyrządził, 
żadnych szkód. s Aia zaj 


n 14202 


Numer 287 


OrędowntE 


Strona ^ 


Bienia się z złości i zgrytają zaban... 


Rodzajowe obrazki z posiedzenia łódzkiej rady miejskiej 


Łódź, dnia 15 grudnia. 
osiedzenie rady m, Łodzi 
miało char burzliwy i polityczny 
— przynajmniej do pewnego stopnia. 

Odpowiedzialność za to ponoszą 
tylko socjaliści i Żydzi, gdyż oni to 
sprowokowali burzę, oni skierowali 
tok obrad gospodarczych na tory poli- 
tyczne. 

Może to jednak i lepiej, gdyż odra- 
zu odsłonili swoje oblicza, z miejsca 
ujawnili swoją nienawiść do nas, do 
abożu narodowego, 


Drugie 


A wiadomo, że nienawiść zaślepia, 
że w takim paroksyzmie mówi się wię- 
cej i szczerzej aniżeli w warunkach 
normal 1, 

Podajemy więc kilka obrazków 
schwytanych na tew posiądzeniu, 


obrazków, które najlepiej charaktery- 
zują socjalistów i Żydów łódzkich. 
* 


Radny socjalistyczny Walczak 
gromi: 

— Nie wmawiajcie nikomu, że re- 
prezentujecie robotniczą w Ło- 
dzi. Wjechaiiście da samorządu na 
wózku nacjonalistycznym i szowini- 
stycznym. Podczas wyborów szerzy) 
ście antyżydowskie hasła i dzięki fał- 


zywym obietnicom 
rady miejskiej, 

Robotnicy wiedzą, 
ich przedstawicielami, 
tantami kapitalistów, 

Wszystkie te zarzuty kieruje Wal- 
czak pod adresem obozu narodowego. 

W odpowiedzi na to zabiera głos aż 
3 autentycznych robotników z obozu 
narodowego p Czernik, Belka i Pa- 
wlak i dają w skórę socjaliście, że aż 
miło. 

Więc odpowiada Częrnik: 

— Wybory dały naszemu obozowi 
robotnika gdzie wy go macie? 
Przecież na ławach waszych niema 
ami jednego prawdziwego robociarza. 
Więc jakiem to prawem wy możecie 
mówić o tem, jakobyście mieli mandat 
obrony robotnika od robotników. 

Zarzucacie nam, że bronimy kapi- 
talistów. Wierutne głupstwo! My chce- 
my, ky każdy Polak stał Się kapitali- 
stę, gdy wy chcecie, by robotnik był 
stale najnędzniejszym proletarjuszem, 
bo tylko wiedy ma rację bytu wasza 
partja, Wy i panowie z pod czerwone- 
go buńczuka dorrowadziliście da te- 
go, że w Łodzi stał się robotnik osłem, 
który woził Żydów i socjalistów, 

Ale, wasza robota skończyła się, 
skończyły się wasze rządy! 

Po nim zaś mówi inny robotnik z 

obozu narodowego p. Beka, 
Za weszych, secjalistycznych 
rzadów w Łodzi, opieka wasza nad 
robotnikiem była tylko taka, żeście z 
opicki społeeznej wydawali nam 
trumny! 

A radny Pawlak: 

Idziemy do pracy, skoro nie chcecie 
SĘ: pracować to nie przeszkadzajcie 


dostaliście się do 


że jesteście nie 
ale reprezen- 


ym, 

Tak mówili robotnicy z obòzu na- 
rodowego, a gorąco oklaskiwało ich 
jeszcze 15 innych robotników z obozu 
i wciąż woła 

— A dajc nam na lekarstwo cho- 
ciaż jednezo robociarza wybranego 
głosami robotniczemi, 


— Co wy, urzędnicy i agitatorzy 
P..P.S, macie wspólnego z robotni- 
kiem? 

+ 
I Żydzt i socjaliści zaatakowali 


wściekle reprezentanta partji niemiec- 
kiej Z. Kahlerta za to, że głosował za 


wnioskami obozu narodowego. 
edy radny Kapczyński taką im 
dal odprawę: 
— Dziwicie się i wymyślacie na re- 


prezentanta Niemców. głosował z 
nami. To calkiem jasne! ów Niemiec 
myśli kategorjami chrześcijańskiemi, 
to aryjczyk, więc, gdy ma do wyboru 
was i nas zawsze pójdzie z nami, 
Jak bardzo to ujęcie podobało się. 
ogólni tego dowodem były gorące 
oklaski i na sali ORO 1 na galerji. 


Szczególniej prowokujące było wy- 
stąpienio Żyda Wajemana, 

Twierdził on, że w Łodzi lała się w 
dniu wyborów krew żydowska! 

Wywołało to burzę w sali. Komi- 
sarz rządowy inż. Wojewódzki przer- 
wał mówcy i zwrócił mu uwagę na 
niedozwolony sposób wyrażania się. 

Ohurzeniu radnych trudno się było 
dziwić. Przecież w dniu'3 maja i:27-go 


maja, byli ranni, ale Polacy i to pora- 
nieni przez Żydów. To są notoryczne 
fakty, o których pisało się, o których 
wiadomo powszechnie, chociażby z 
wyroków sądowych. Niewiele brakło, 
a możeby ów Wajcman zarzucił był 
nam nawet i pogromy. Stara to meto- 
da tchórzów żydowskich. Tenże sam 
Wajcman oświadczył dalej: 

— Myśmy Łódź budowali narówni 
z innemi narodowościami! 

Wywołało to znowu burzę sprzeci- 
wów, 

— Tak! odpowiedział mu póź- 
niej r. Kapczyński — hudowaliście w 
ten spostb, żeście zagarnęli 90 procent 
kamienic i fabryk. Dobrzeście budo- 
wali, ale dla siebie, 

* 

Wystąpił także w 
mencie malutki, czarny, brodaty Ży- 
dek. To sjonista Bialer, Ten wygadał 
się bardzo paskudnie i chyba dawniej- 
si radni nie będą mu za to wdzięczni, 
Powiedział zaś tak: 

— Nie wierzymy w program gospo- 
darczy obozu narodowego My się zna- 
my na kawalach, bośmy je sami tutaj 
wyborcom naszym robili lata całe, 


pewnym mo- 


nikt z radnych obozu 
ani 


Oczywiście, 
narodowego nie miał ani ochoty, 
powodu nie wierzyć p. Bialerowi. 


Kapitalny był socjalista Goliński. 
Kiedy w obronie żydów zaczął ryczeć. 
Inż. Wojewódzki przywołał go za to 
do porządku, Wtedy „intelizentny* p. 
Goliński zaczął w ten oto „inteligent. 
ny“ sposób kłócić się z kom. rząd, inż. 
Wojewódzkim: 

— Pan komisarz zna mnie z inme- 
go terenu i usiłuje nienawiść prze- 
szmuglować do mnie aż tutaj... 

Wywołało to wielką wesołość a po- 
tem, po posiedzeniu, setki komicznych 
domysłów w jaki t sób można nie- 
nawiść „szmuglow: sacharynę 
np. 


Faktem jest, że pod względem po- 
ziomu wysłowienia się większość 
mówców nowej rady zaprezentowała 
się całkiem, a całkiem prymitywnie. 
* 

Radny Bialer powiedział m. in.: 
— Jeżeli nas posyłacie do Palesty- 
| ny, to odpowiadamy, że pójdziemy wte- 


dy, kiedy się nam to będzie podobało. 
Na tę bezczelność odpowiedziało aż 
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kilku radnych: £ > 
— Już my się postaramy, ażeby się 
wam to jak najprędzej „podobało“, 
* 


Pulpity radnych na sali są bardzo 
delikatne, H 

Ciekawe jak diugo wytrzymają, 
gdyż radní żydowscy i socjaliści znę- 
cali się nad niemi w czasie ostatniego 
posiedzenia kilkakrotnie i z dziką 
pasją, g 

Trzeba je będzie chyba ubezpieczyć, 
albo zarząd miasta będzie musiał wy 
znaczyć jak kolej taksę od 
uszkodzeń. Byle dość wysoką Jest na- 
dzieja, że dochód miasta z tej pozycji 
będzie wcale pokaźny: 


Co najbardziej uderzyło radnych z 
„sanacji* i najszersze warstwy opywa- 
teli przysłuchujących się obradom z 
galerji? 

Oto niskie, bardzo niskie uposaże- 
nia wyznaczone dla członków zarządu. 

Nawet ze strony wielu obcych pa- 
sy pełne zdziwienia, dlaczego 
enia są tak niskie? 
ił to dobitnie radny Kap- 


— Wynagrodzenia dawnego zarzą- 
du wynosiły rocznie 160.997 zł 74 gr. 
Przy stanie obecnych uposażeń jakie 
proponujemy, wyniesie to ledwie poło- 
wę dawnych wynagrodzeń. 

Połowę chcemy oddać miastu. 

To pierwszy nasz krok w dziedzi- 
nie oszczędności. 

Będziemy pracować taniej i lepiej. 

Brawo! 
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„Naprzód idziem w skier powodzi!” 


Placówka Młodych S. N. w Kluczewie z własną orkicstrą. 


Bydgoszcz 


W salce sekretarjatu Stronnictwa 
Narodowego przy ulicy dr. Warmiń- 
skiego odbyło się zebranie delegatów 
wszystkich istniejących w Bydgoszczy 
Wydziałów pod przewodnictwem kie- 
rownika ich, p. Wiktora Zielińskiego. 
Po złożeniu relacji z zagadnień orga- 
nizacyjnych przez referenta spraw 
organizacyjnych, radnego Konarskie- 
go, przewodniczący udzielił głosu po- 
słowi Lewandowskiemu, który w dłuż- 
szem przemówieniu przedstawił cele 
i zadania polskiego ruchu narodowe- 
go, specjalnie podkreślając potrzebę 
udziału w pracy Obozu Narodowezo 
młodszego pokolenia, mającego obo- 
wiązek zaprawiać się i szkolić do 
ofiarnej, ideowej roboty dla przyszło- 
ści Polski. 

Przed trzema dniami placówka II 
Wydziału Młodych miała zebranie 
członków, którzy stawili się na we- 
zwanie swego kierownika, p. Wasi- 
lewskiego, prawie w komplecie. Po 
zdaniu raportu organizacyjnego przed 
kierownikiem powiatowym p. Zieliń 
skim, referent organizacyjny radny 
Konarski omówił znaczenie polityczne 
przywódcy Obozu Narodowego, Roma- 
na Dmowskiego. Następnie p. Zieliń- 
ski zwrócił uwagę na Konieczność 


utrzymania karności organizacyjnej w 
szererach Młodych. Zakończono ze- 
branie odśpiewaniem Hymnu Mio- 
dych. 

Pow. Wyrzysk 


W zachodniej części powiatu wy- 
rzyskiego, w obwodzie łobżenickim, z 
okazji przybycia tam kierownika rejo- 
nowego Wydziału Młodych z Chodzie- 
ży, p. Mieczysława Miedzińskiego, od- 
ię zebrania Wydziału w samej 
jak również w Więcborku 
i Sypniewie. W Łobżenicy i Sypnie- 
wie przewodniczył prezes Stronnictwa 
Narodowego koła. łobżenickiego, p. 
Brunon Polcyn. W Więcborku prezes 
miejscowego koła, p. Szlachetka. Na 
wszystkich zebraniąch referaty o ogól- 
nej polityce wewnętrznej i zagranicz- 
nej Polski wygłosił p. Miedziński. M. 
in, kwestjami omawiał sprawę niebez- 
pieczeństwa niemieckiego i zatrzymał 
się bliżej przy zagadnieniu żydow- 
skiem, Na zebraniach zarówno w rea- 
gowaniu sali na przemówienia refe- 
renta, jak i w dyskusji ujawniła się 
całkowita jednomyślność uczuć i po- 
glądów. 

Poza tem w ostatnią niedzielę w 
Łobżenicy obradował zjazd delegatów 
Stronnictwa Narodowego i Wydziałów 
Młodych z zachodniej części powiatu 


Z życia organizacyjnego Młodych S 


wyrzyskiege oraz najbliższych í kół 
powiatu /sępoleńskiego. -Na. zjeździe 
tym uchwalono wybrać Łobżenicę ja- 
ko siedzibę obwodowego zarządu Wy- 
ów Młodych. Zarząd pod przewo- 
tem p. Brunona Polcyna. prezesa 
miejscowego koła. Stronnictwa Naro- 
dowego, stanowią pp.: Francis: 

cha i Stefan Maskuliński z Ło 
oraz P, Szulc z Gromadna i Kazimierz 
e z Wysokiej, Do komisji rewizyj- 
kwicki z Wysokiej, 
i Badura z Ko- 


Łask 


W ubiegłą niedzielę odbyło się kil- 

zebrań w okolicznych wioskach 
Petrzemlo- 
wie. Również odbyło się zebranie w 
Łasku. Referat wygłosił jeden z kole- 
gów. 

W dniu 10 b. m. odbyło się zebranie 
członków Str. Nar, w Szadku Referat 
wygłosił delegat z pow, Łask. Na za- 
kończenie odśpiewano Hymn Młodych, 


ka 
up. Kopycie, Czestkowie, 


Gniew 


Przed kilku dniami odbyło się ze- 
branie Str, Narod., które zagaił kol. 
prezes Serczyński. Następnie omówio- 
no sprawę aresztowania kol. prezesa 
i odczytano dwa artykuły z „Wielkiej 
Polski", nad któremi rozwinęła się dy- 
Skusja, Po omówieniu spraw organi- 
zacyjnych zakończono zebranie Hym- 
nem Młodych. 


Kochłowice 


Zebranie placówki Kochłowice od- 
było się w niedzielę, dnia 9 bm. pod 
przewodnictwem kier, kol. Sojki. Re- 
ferat wygłosił kol. Milner. Po ożywio- 
nej dyskusji i omówieniu spraw orga- 
nizacyjnych zebranie zakończono od- 
śpiewaniem hymnu młodych. 


Lipiny 


We wtorek 11 bm. odbylo się zebra- 
nie placówki lipińskiej. Przewodni- 
czył kier, kol. Wojczyński. Po refera- 
cie ideowym, wygłoszonym przez kol. 
Ingłota i ożywionej dyskusji omówio- 
no sprawy organizacyjne, m. in. urzą- 
dzenie wspólnego wieczorku gwiazd- 
kowego w dniu 2 stycznia 1935, Od- 
śpiewaniem Hymnu Młodych i okrzy- 
kiem na cześć Wielkiej Polski zakoń- 
czono zebranie, 
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Na marginesie projektu ustawy bibljatecznej 


Łódź, w grudniu. 

w ostatnich dniach na szpaliach 
Ka pojawiają się notatki i artykuły, 

tóre zapowiadają wprowadzenie u- 
Stawy t. zw. bibljotecznej. Projekt tej 
ustawy gotowy jest już od kilku lat, 
Dotychczas źadćn rząd nie zdecydował 
się wnieść go do izb ustawodawczych, 
ani też ogłosić ustawy w formie dekre- 
tu. 

Ostatnie informacje podają, że ist- 
nieje zamlar wniesienia projektu usta- 
wy bibljotecznej do Sejmu. 

Projekt ustawy bibljotecznej nakla- 
da na gminy, liczące ponad 2000 mie- 
szkańców obowiązek utrzymywania 
bibljotek. W budżetach samorządów 
na cel ten ma być przeznaczona suma 
w wysokości od 5—25 gr na jeanego 
mieszkańca. Dla gmin liczących jaj 
niż 2000 mieszkańców samorządy p 
wiatowe mają utrzymywać bibi, otęki 
ruchome. Celem ustawy jest zwiększe- 
nie ruchu czytelniczego i rynku zbytu 
na artykuły Koy literackiego. 
Wszelkiego rodzaju ramoty pisarskie, 
łatwizny literackie, pomysłowi nakład 
cy chcieliby w ten sposób powiększyć 
nakład swych pism, książek i t. d. 

Zastrzeżenia, jakie podnosimy w 
stosunku do pro.ektu ustawy  bibljo- 
tecznej, są dwojakiego rodzaju. 

Po pierwsze: budżety sainorzą- 
dów i tak już mocno wyśrubowane zo- 
staną jeszcze obciążone sztywną pozy- 


cją w gokości 4,5 do 5 miljonów zł 
( licząc średnio 15 gr. na mieszkańca). 

Po drugie: wykąz książek, które 
mają być wliczone do bibljotek pu- 
blicznych będzie podawany przez biu- 
rokrację rządową. Zrozumiałą rzeczą 
jest, że wskutek powyższego zacznie 
sią w literaturze szerzyć służalstwo. 
Pisarze, w łatwy sposób, pragnąc uzys- 
kać duży naklad swej książki, upra- 
wiać poczną na szeroką skalę „glice- 
rynizm*. 

Zważywszy na powyższe musimy 
stwiordzić, że duch ustawy jest prze- 
olw Hteraturze, przeciw rozwojowi pi- 
śmiennictwa, wybiinie etatystyczny 1 
antykulturalny, 

Nakazem, ustawą nigdy nie pod- 
niesie się poziomu czytelnictwa w Pol- 
sce, nie rozrzetzy się kuitury w spole- 
czeństwie. Do tego prowadzi inna dro- 
ga: twórcza inicjatywa obywatelska, 
żywotna działalność stowarzyszeń, 
zrzeszeń spoleczeństwa (np. Polska 
Macierz Szkolna, Tow. Szkoły Ludo- 
wej i t. p.). „Sanasyjny* system rzą- 
dzenia, nie znoszący zorganizowanych 
sił narodu, działalność zrzeszeń tych 
hamuje aj l narodowy n'-trój oparty 
na zorganizowanym narodzie, na jego 
„świadomych siłach”, zdolny będzie 
zagadnienie ku!tury, 'czytelniciwa, 
teraiury pomyś.nie rozwiązać, 
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Balkon spadł 


na glowy przechodniów 


Wstrząsający wypadek w Zawierciu — Kilka osób odniosło 
rany 


Zawiercie, 15. 12. W dniu 
13 bm. w godzinach popołudniowych, 
w chwili, gdy ul. Marszałkowską prze- 
chodził kondukt pogrzebu ewang. | 
zarwał się balkon II piętra, należący | 
do Majera Perimutera (Marszałkow- 
ska 43) i runął na przechodniów. 

Znajdujące się na balkonie osoby, 
2 młode Żydówki i dwóch Żydów (w 
tem jeden szeregowy 4 p. legj., staejo- 
nującego * w, Kielcąch), odniosły tak 
ciężkie uszkodzenią ciała, że musiano 
odwieźć ich do szpitala Ubezp. Społ. w 
Zawierciu. 

Lecące bolki i wiązania balkonu 


zraniły ciężko jedną osobę, znajdującą 
się na balkonie o piętro niżej. Oprócz 
rannych, znajdujących się na obu bal- 
konach, jest wiele osób lżej i ciężej 
kontuzjowanych. Ogólem ciężko ran- 
nych przebywa w szpitalu 3 Żydów i 
2 Żydówki. 

Na miejscu wypadku gromadziły 
się we czwartek do późnego wieczoru 
fłumy ciekawych, żywo komentują- 
cych przyczyny wypadku, który wy- 
nikł na skutek tego, iż w Zawierciu 
jest wiele balkonów zagrażających 
zawaleniem z braku należytego nad- 
zoru 
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Handel żywym towarem kwitnie 


Tajemnicze porwanie służącej z Siemianowic 


Chorzów, 15. 12. — W poniedzia- 
łek, 10 bm., w tajemniczych okoliczno- 
ściach zaginęła 22-letnia służąca Marja 
Górecka, zatrudniona u restauratora 
Grzondziela w Siemianowicach. Kry- 
tycznego dnia popoł. wyszła do lekarza 
i odtąd wszełki ślad po niej zaginął. 

Okazało się, że została porwana 
przez 2 mężczyzn i wywieziona samo- 
chodem w kierunku Wielunia. Po uda- 
nej ucieczce powróciła wczoraj do Bie- 
mianowice, 

Sprawa przedstawia się następują- 
co: We środę policja siemianowicka 
otrzymała wiadomość z Wielunia, że w 
tamt. policji zgłosiła się niej. Marja Gô- 
recka, która zeznała, że została w Sie- 
mianowieach przez 2 mężczyzn uprowa» 
dzona. Po powrocie złożyła obszerne 
zeznania, 

Około godz. 17, kiedy szła do leka- 
rza, w pewnej chwili obok niej zatrzy- 
mał się samochód ciężarowy. Z sama- 
chodu wyskoczył osobnik w mundurze 
policjanta i po zapytaniu ją o nazwisko 
oświadczył, że musi się z nim udać na 
komisarjat 

Bez oporu wsiadła do samochodu, 
kiedy jednak spostrzegła, że zamiast na 


Zabójstwo dwu policjantów 
w Austrji 


Paryż. (PAT). Ag. Havasa donosi 
z Wiednia o dokonanem na , granicy 
austrjacko-bawarskiej zabóstwie 2 po- 
licjantów  austrjackich. Sprawcami 
zabójstwa są dwaj podejrzani osobnicy, 
prawdopodobnie członkowie Legjonu 
Austrjackiego. Policja austrjacka i ba- 
warska prowadzą energiczne poszuki- 
wania morderców. 


Zabójca Kirowa żyje! 


Moskwa. (PAT). Czynniki ofi 
cjalne zaprzeczają pogłoskom o śmier 
ci Nikołajewa, zabójcy Kirowa, 


6 

Załoga „Torunia“ w Odessie 

Moskwa. (PAT). Załoga polskiego 
balonu „Toruń* przybyła do Odessy, 
skąd przez Kijów wyjechała do kraju 
Lotnicy raz jeszcze za pośrednictwem 
prasy wyrazili podziękowanie za go- 
ścinne pr; cie i okazaną im pomoc. 


Minister wziął 100 tys. fr. 


Paryż. (PAT). „Le Journal" dono- 
si, że wczoraj aresztowano pod Can- 
nes Duńczyka, Jana Moellera. Moeller, 
oskarżony w latach 1925 i 1926 o ma- 
chinacje finansowe, będąc zagrożony 
wydaleniem z Francji zwrócił się do 
jednego z ówczesnych ministrów, któ- 
ry za sumę 100.000 fr. postarał się o 
cofnięcie zarządzenia wydalenia, 


Polak wicekonsulem 
Ameryki w Warszawie 


Warszawa, 15. 12. Edmund 
Dorsz z Detroit, z pochodzenia Polak, 
został mianowany wicekonsulem Sta- 
nów Zjednoczonych w Warszawie, (w) 


Generał kandydatem 
na prezesa izhy przem.-hand. 
w Łodzi 


Warszawa, 15. 12. Na stanowi- 
sko prezesa Izby Przemysłowo - Han- 
dlowej w Łodzi wymieniają, jako naj- 
poważniejszego kandydata, gen. Maci- 
szewskiego, który stoi obecnie na czele 
łódzkiej fabryki Scheiblera i Groh- 
mana. (w) 


Zażegnany incydent 

Warszawa. (PAT), W związku z 
incydentem, który zaszedł w dniu 18 
bm. podczas transmisji przez Polskie 
Radjo koncertu radjowego P. T. T. w 
Paryżu, min. poczt i tel. komunikuje, 
że, według informacyj telefonicznych, 
minister poczt i tel. Francji wydał po- 
lecenie pociągnięcia do odpowiedzial- 
ności urzędników, winnych niedopa- 
trzenia, że koncert, nadawany dla sta- 
cji polskich nie był zapowiadany w ję- 
zyku polskim, W ten sposób incydent 
ten należy uważać za załatwiony. 


komisarjat, samochód jedzie w Kierun- 
ku Michąłkowie, domagała się wypu- 
szczónia jej. Wtedy rzemieniem zosta- 
ła przywiązana do wozu. Po kilku go- 
dzinach jazdy znalazła się w nieznanej 
miejscowości. zdzie samochód zajechał 
w bramę dużego domu. 

Nieszczęśliwą zamknięto do piwnicy 


i dano pokarm. Po kilku godzinach 
osobnicy wraz z porwaną ruszyli dalej 
Ża Wieluniem mieli defekt przy samo- 
chodzie „Kiedy obaj mężczyźni zajęci 
byli naprawą, zdołała się uwolnić i 
zbiegła. 4 

Za sprawcami brak jakiegokolwiek 
śladu. 


Równorzędne nagrody 
dla Walasiewiczówny i Wajsówny 


Sympatyczna decyzja P. Z. L. A. 


"Warszawa. (PAT). Zarząd P. Z. 
L. A, uchwalił na ostatniem posiedze- 
niu nadać nagrodę za najlepsze wyni- 
ki w polskiej lekkiej atletyce w r. 1934 
równorzędnie dwu światowym naszym 
zawodniczkom: Walasiewiczównie i 
Waisównie. 

W motywacji uchwały podkreślono, 
że Wajsówna w r. 1934 dwukrotnie po- 
biła własny rekord światowy w dysku, 
zdobyła mistrzostwo świata i wykaza- 
ła swą bezkonkurencyjność w spotka- 


niach z najlepszemi dyskobolkami 
świata, Walasiewiczówna zdobyła mi- 
strzostwo świata w biegu na 60 m., kil- 
kakrotnie pobiła rekordy świata w 
biegach i odniosła liczne zwycięstwa w 
startach międzynarodowych — Za- 
rząd P. Z. L. A. wyszedł z założenia, 
przyznając swe cenne nagrody, że wy- 
różnienie jednej z obu kandydatek 
skrzywdziłoby drugą i dlatego posta- 
nowił przyznać nagrodę swoją obu za- 
wodniczkom równorzędnie. 


Eksplozja benzyny 
w fabryce Geyera w Łodzi 


Dwóch robotników poniosło śmierć — Rohaterstwo naczel- 
nika Straży Ogniowej 


Łódź, 15. 12. W zakładach Ludwi- 
ka Geyera przy ulicy Piotrkowskiej 
293, w magazynach chemikajji benzy- 
ny i papieru wybuchł groźny pożar. 
Magazyny mieszczą się w jednopiętro- 
wym budynku na uboczu. 

W tym czasie pracowało w maga- 
zynach sześciu robotników oraz kiero- 
wnik inż. Stefan Lerowski i jego po- 
mocnik. Dros Teofil Robotnicy Stefan 
Kania, Stanisław Niewiadomski, An- 
toni Kłosiński 1 Władysław Brzeziński 
zdołali się uratować przez drzwi, mi- 
mo, że odnieśli szereg bardzo ciężkich 
obrażeń i poparzeń. Inż. Lerowski 
i Droś wywabieni eksplozją benzyny 
uratowali się w ostatniej chwili, choć 
odnieśli bardzo ciężkie poparzenia, 

Na pierwszym piętrze pozostali 
dwaj robotnicy 54-letni Wincenty Ka- 
nia z ul, Wojtowskiej 13 i 48-letni Ste- 
fan Kordecki z ulicy Miłej 4, 

Naczelnik obecnej straży pożarnej 
Górecki z narażeniem życia zdołał do- 


czołgać się do okna obok obu leżących 
robotników i ich wyratować, Kania 
wydobyty na powietrze żył jeszcze 
kilka minut, lecz wkrótce zmarł, a 
Kordeckiego wydobyto już nieżywego. 
Obaj udusili się w dymie. 

Mimo ratunku magazyny zostały 


już jedna szklanka naturalnej wody 
gorzkiej Franciszka-Józefa działa pew- 
nie, szybko i dodatnio. 

Tg 1838 
zzz 
doszczętnie zniszczone. Straty oblicza 
się na 220 tysięcy złotych. Na miejsce 
przybyły władze i prowadzą dochodze- 
nia, W czasie akcji ratunkowej kilku 
strażaków doznało poparzeń a m.in. 
naczelnik Górecki. 


Wojewoda Hauke-Nowak 

ustępuje? 

Łódź, 15. 12. W związku z prze- 
niesieniem dotychczasowego naczelni- 
ka wydziału bezpieczeństwa przy u: 
rzędzie wojewódzkim w Łodzi Włady- 
sława Lutomskiego na równorzędne 
stanowisko do urzędu wojewódzkiego 
w Kielcach, dowiadujemy się, że w 
dniach najbliższych również wojewoda 
łódzki Hauke-Nowak ma przejść na 
stanowisko wojewody w jednym z wo- 
jewództw centralnych. 


„Nie możemy odkrywać 
kart“ 


Berlin, (Tel wł.) Na zjeździe 
partyjnym okręgu berlińskiego prze- 
mawiał min, Góbbels, który omówił 
aktualne zagadnienia polityki hitle- 
rowskiej. w 

M. in. Göbbels oświadczył, iż obec- 
nie ruch hitlerowski ustalił swe wpły- 
wy w kraju, aczkolwiek musi swe 
plany ukrywać, gdyż tego wymaga in- 
teres państwa Następnie mówca po- 
ruszył sprawę buntu Róhma, uzasad- 
niając pociągnięcie rządu względem 
na rację stanu, 

Dain nastąpił atak na kościół pro- 
testancki i zdefinjowanie charakteru 
ruchu hitlerowskiego. Ruch ten jest 
socjalistyczny i robotniczy. W konklu- 
zji Góbbels stwierdził, że Niemcy chcą 
pokoju, ale chcą także zniesienia trak= 


Przy zepactym żołądku, zaburze- 
niach trawienia, niesmaku w ustach, 
bólu w skroniach, gorączce, zaparciu 
stolca, wymiotach lub rozwolnieniu 
| tatu wersalskiego. 


Ciunkiewiczowa skazana! 


Sąd Apelacyjny zatwier! 


Kraków. (PAT). W Sądzie Ap. o- 
głoszono wyrok na Marję Ciunkiewi- 
czową i tów. Sąd. uniewinnił Cłunkie- 
wiczową od zarzutu fałszywego oskar- 
żenia portjera Grand Hotelu o dokona- 
nie kradzieży kosztowności i futer, na- 
tomiast zatwierdził winę oskarżonej 
w kierunku oszukańczych kombinacyj 
wynalezienia rzekomych złodziei futer 
i kosztowrości oraz wprowadzenia w 
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dził wyrok I instancji 
błąd władzy. $ 
Sąd zatwierdził wyrok l-ej instan- 
cji, skazujący Ciunkiewiczową za to 
przestępstwo na 10 miesięcy więzienia, 
Ponadto Sąd Ap zatwierdził wyrok 
I-ej instancji co do innych oskarżon- 
nych Marja Ciunkiewiczowa odsie- 
działa już karę aresztu przez 6 mie- 
sięcy pozostaty jej więc jeszcze 4 mie- 
siące, 


= Tp 


wezmę napewno pod uwagę, czy pańskie 
poglądy zgadzają się z mojemi. 

Jerzy zagryzł wargi i żamilkł. 

Bartolini nie oczekiwał widać nawet 
odpowiedzi, gdyż skierował się natych= 
miast do Toma: 

— A więc drzwi do waszego pokoju 
nie były zamykane na klucz, czy także 
drzwi do przedpokoju? 

Tom, oczywiście również wyczuł, że sę- 
dzia jemu przypisuje przestępstwo. Nie 
przejął się tem zbytnio, ważniejsze hyła 
bowiem dla niego, że młodzi tak żywo sta- 
nęli w jego obronie. Widział w tem ocenę, 
ile jest wart i opinja obcego człowieka by- 
ła mu obojętna. Dlatego też nie opuścił go 
zwykły spokój, $ 

— Tak — odpowiedział — tych drzwi 
również nie zamykano na klucz, podobnie 
zresztą, jak inne drzwi w mieszkaniu. Je- 
dynie drzwi wejściowe zamykano wieczo- 
rem, zabazpieczając jesźcze łańcuchem. 

— Czy zrobiono to także wczoraj? 

— Tak. 

— A kto zamykał? 

— Ja. 

—A dziś rano drzwi i łańcuch były 
nieuszkodzone? 

— Ani trochę. 

Sędzia dziwił się niepomiernie, że czło- 
wiek, który niezawodnie był mordercą, 
odpowiadał tak naiwnie, szczerze i otwar- 


— Bo pan — wychodząc — powiedział 
mi, że idzie do klubu. 

Wtem Jerzy przerwał przesłuchiwa» 
nie. 

— Przepraszam pana, lecz chciałbym 
zeznania służącego potwierdzić, gdyż by- 
łem z zamordowanym w klubie i w nocy 
odprowadziłem go aż przed drzwi. 

Bartolini spojrzał na Jerzego. Nowa 
myśl zawładnęła nim i zapytał młodego 
Anglika: 

— Odprowadzał go pan aż przed drzwi. 
A czy przypomina pan sobie, czy odszedł 
pan zaraz, czy też zaczekał pan, aż wszedł 
do domu? 

— Naturalnie, przypominam sobie do- 
skonale. Rozmawialiśmy, gdy Mr. Talbot 
otwierał drzwi. Potem dopiero pożegnali- 
śmy się i słyszałem, jak zamykał za sobą 
drzwi. 

— Słyszał pan to? 

— Z całą pewnością 

— A czy uważa pan za możliwe, że 
równocześnie mogła z nim wejść jakaś 
obca osoba? 

— Niemożliwe. 

— Musiałby pan widzieć tę osokę? 

— Bezsprzecznie. Chyba, że byłbym 
ślepy. 

Sędzia uśmiechnął się zadowolony. 


Miłość Fakira, 


Strons = 


Orędownik 
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Współczesna powieść sensacyjna przez ANTONIEGO MARCZYŃSKIEGO 


KAPRYS GWIAZDY FILMOWEJ | 
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— Acha, o tę scenę się rozłazi. Lecz 
tego epizoda mieliśmy nakręcać dopie- | Ws 


ro pojutrze. 
— Się zgadza. 
soków i win może nam kad 
ć tylko na dzień dzisiejs 
do jutra rano. 


— |] dlatego mamy sobie cały po- 


rządek RETE do góry z n 


wyłącznego użytku 
rekwizyt może się 


wytwórni 


kich rozmiarów bedzie kosztowała 


tysiąc złotych, gdy za po: 


Wszelako atoli onaż 


mi? 
Żadne takie. Kupimy nową wannę na 
Taki 
przydać i przy dal- 
szych naszych filmach, jako, na ten 
przykład, fragment stawu, lub jeziora. 

— Zapewne, zapewne. lecz kadź ta- 


żenie tako- 
wej zaplaciłby pan tylko pięćdziesiąt 


złotych plus koszty transportu. 

— To trzeba było mówić odrazu! 
ód tak lagodzących okoliczności 
musimy bezwarunkowo scenę kąpielo- 
wą. nakręcić dzisiaj. Niech pan za- 
dzwoni do spedytora, iżby tę wannę 
przytaskał tutaj stante pedał! 

Zuwrzała gorączkowa praca. Fin- 
ger-Dloński pojechał wypożyczyć kil- 
kanaście rolek ceraty z odpowiednim 
deseniem, bo należało przecież ze sta- 
rej drewnianej kadzi zrobić „marmu- 
rowy” basen, godny palacu  królew- 
skiego. Leoś Stillwasser, najodwa 
niejszy ze tkich sztabowców wy 
twórni, ot mał pohaterską funkcję 
dostawcy wody do „basenu“. Wachser 
dyrygował robotnikami, ustawiające- 
mi nową dekorację. Moniek Korze- 
niowski wraz z swoimi pomocnikami 
zajął się ustawianiem wysokiego ru- 
owania, na którem mial stanąć apa- 
w czasie nakręcania „monumental- 
kąpielowej, a pośród całej 

ludzi, gadających głośno 
teh się bez  przesianku, 
EZ ACER 


ra 
nej” sceny 
tej gromad 
nawoluj 


ząc na całe gar- 
sprzeczne rozkazy 
ę w ten sposób zna- 
idealnego 


yniając 
do powiększenia 


Czy już telefonowano 
adzilem, iż pan dyrektor to sam 


uczynił. 
— Ja za 


sądziłem, że to należy da 
odciął się Światopełk i 
wysłał jednego z adjutantów do budki 
telefonicznej. 

Adjutant wrócił po chwili z smętną 
wiadomością, że Nelly podobno ma 
ilna grypę i leży w łóżku; tak mu od- 
powiedziala jej sekretarka. 


ŻYWIECKA FABRYKA 


PA PIERU „SOLALI* SA: w ŻYWCU 


poleca specjalności: 


Tatki 
tgilzy) 


ELDORADO” 


w opakowaniu po 200, 150 i 100 sztuk 


(Tutki 
gilzy) 


„ZWWEECH AE” 


w opakowaniu po 100 sztuk 


maszynową 
1 ołówkowa 


KALKĘ 


ng 12 04 


PAPIERY TOALETOWE 
SERWETKI papierowe, 


„HYGIENA“ 
i „MATADOR“ 


„ — Leży w łóżku, — 
Światopełk w zamyśleniu. 

— Znamy się na tych chorobach, — 
rzekł Stillwasser, — po każdej kłótni 
z swoim „ami“ Nelly się nabawia gry- 
py. Pojadę i przywiozę ją tu za pół 
godziny. 

— Grypę?! — przerazi! się Moniek 
Korzeniowski. 


powtórzy! 


Nelly, Nelly przywiozę, nie 
grypę, hipochondraku. 

— Nie, ja po nią pojadę, ty musisz 
zająć się napełnianiem wanny, — za- 
decydował Światopelk, wziął kapelusz, 
wyszedł z atelier, a na schodach wy- 
szeptał raz jeszcze: — Leży w łóżku! 

Powtarza! to ustawicznie, dopóki 
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— Ja także uważam, że się nikt nie 
wślizgnął do domu. Z tego chociażby pro- 
stego powodu, że morderca mógłby już 
na schodach zabić swą ofiarę, co byłoby 
dla niego sprawą znacznie łatwiejszą. 

Śmiał się z politowaniem do samego 
siebie, że wogóle mógł przypuszczać podo- 


ny wypadek. . 
Ale śmiech ten sprawiał Mable przy- 
krość: „Jak to możliwe — zastanawiała 


się — aby człowiek mówił o morderstwie, 
prowadził śledztwo nad wykryciem mor- 
du i śmiał się przy tem?* 

Tymczasem sędzia zwrócił się znów do 
Toma: 

— A więc pan wasz przyszedł do domu 
o północy. Cóż się potem .stało? 


— Pomagałem mu rozebrać się i po- 
szedłem spać 

— Czy pos e zaraz spać? 

= Tak, 

— A kiedy oczyściliście rzeczy? 

— Dzisiaj rano. 

— Któremi drzwiami wyszliście z sy- 


pialni zamordowanego? 
— Kiedy? Dzisiaj rano? 
— Nie, w nocy. 
— Drzwiami, które prowadzą do mego 


= 19 


— Nie, nie zamykałem 
klucz, 

— Mogliście więc a każdej porze wejść 
do sypialni? Nawet gdy pam wasz spał? 

Tom słuchał uważnie. 

— Oczywiście — odparł zdziwiony. — 
Musiałem nawet, inaczej przecież nie 
mógłbym mego pana obsłużyć. 

Mable i Jerzy zrozumieli w lot, dokąd 
zmierza podejrzenie sędziego. Dziewczę 
milczało, ale Jerzy poruszył się niecierpli- 
wie, bąknął coś o stracie czasu przez go- 
nienie fałszywym śladem, wreszcie wy- 
buchnął: 

— Panie sędzio, najmocniej przepra- 
szam, ale znajduje się pan na błędnej dro- 
dze. Gwarantujemy za uczciwość Toma. 
Na niego nie może paść nawet cień podej- 
rzenia. Zresztą sama myśl o tem byłaby 
śmieszna. 

Ale Bartolini nie zamierzał zrezygno- 
wać ze zwierzyny, za którą gonił tak pew- 
nie. Przybrał więc urzędową minę i od- 
powiedział głosem, mimo całej uprzejmo- 
ści, zimnym i stanowczym: 

— Muszę pana poprosić nie przeszka- 
dzać mi w urzędowych czynnościach, Na- 
razie przesłuchuję tylko świadków, a do- 
tychczas. nie wypowiedziałem żadnego po- 
dejrzenia. Gdybym jednakowoż był zmu- 
emong w yrzysmości je wypowiedzieć, nie 


ich nigdy na 


taksówka nie zajechała przed malą 
willę, którą dotychczasowy protektor 
Nelly Ricci wybudował parę lat temu 
dla swojej pupilki. 

Światopełk wkroczywszy do hallu, 
łakomem spojrzeniem policzył wszyst- 
kie drzwi, usiłując odgadnąć, za któ- 
remi z nich znajduje się sypialnia. 

Nelly ukazała się właśnie na gale- 


ryjce, obiegającej hall dokoła na wy- 
sokości pierwszego piętra, a miała na 
sobie szlafroczek. 

— Och, czemuż nie jestem skowro- 


neczkiem! — westchnął  poetycznie 
właściciel wytwórni „ŚWIAT L- 
FILM“, oceniwszy wzrokiem spadzi- 


stość schodów, lączących parter z ową 
galeryjką. A tymczasem Nelly powoli 
schodziła nadół, pozwalając gościowi 
podziwiać swoje nóżki. 

— Witam pana, drogi 

— Całuję twoją dłoń, madame, 
śniąc, że to usta twe“. — Ostatnie sło- 
wa wymówił szeptem i zaczął się roz- 
glądać niespokojnie. — Jego tu niema 
przypadkowo? Pytam dlatego, bo go, 
szczerze mówiąc, nie lubię. . 

— A ja go nienawidzę! — wybuch- 
nęła. 

— 0! Cóż się stało? 

— Nie mówmy o tem, błagam pa- 
na. 


— Dobrze, jestem zawsze gentlema- 
nem, jeśli nie wchodzą w grę pienią- 
dze. Mówmy o czem innem. O tem, że 
cieszę się, widząc panią zdrową, 
wbrew szerzonym przez jej sekretarkę 
grypowym pogłoskom. Czy pani na- 
pewno nie posiada grypy? 


dyrektorze. 


— Napewno, ale duszę mam cho- 
rą. 

— No, to nie jest zaraźliwe, — od- 
parł, szybko zdjął rękawiczki, odważ- 


nie podszedł do Nelly i żarłocznemi 
pocalunkami obsypał jej dłonie. — Ro- 
zumiem doskonale, co to znaczy mieć 
taką migrenę duszy, bo sam to często 
przechodzę. Moja psycha cierpi aż 
trzeszczy, zwłaszcza wtedy, gdy patrzę 
na panią, słodka Nellusiu. 

— Czy ja jestem aż taka brzydka? 
— spytała kokieteryjnie, siadając na 


kanapce, i wskazując gościowi miej- 
sce obok siebie. 
— Brzydka? Ty ślicznotko brzyd- 


ka?! Wypluj to słowo. 


— Więc czemu mój widok 
pańską Pe m 
śClng dajszy nastapi). 


Kalendarz rzym.-kat. 


Grudzień Niedziela: Adelajdy 


Poniedziałek: Łazarza b. 
Í f Kalendarz słowiański. 
Niedziela: Zdzisławy 
Poniedziałek:  Żyrosła- 
wa 
Słońca: wschód 7,57 
NIEDZIELA zachód 15,38 
m Długość dnia 7 godz, 41 m. 
Księżyca: wschód 12,34 zachód 8,08 
Faza: 4 dni przed pełnią. 


Adres redakcji i adminietacji w ati 


telefon redakcji i administracji 173-55 
Piotrkowska 91 


Godziny przyjęć dla interesentów 
od 10-12 
O 


Dyżury nocne aptek 


Nocy dzieiejszej dyżurują apteki: H. 
Dancorowej, Zgierska 57%; W, Groszkow- 
skiego, 11 Listopada 15; S-ców Gortfeina, 
Pilsudskiego 54, J. Chądzyńskiej, Piotr- 
kowska **%; K, Rembielińskiego, Andrzeja 
28; A. Szymajskiego, Przędzalniana 75. 


Teatry łódzkie 


Teatr Miejski „Zwyciężyłem kryzys“ i 
nTen, który wrócił”. 
4 Teatr Popularny — „Niecałowana żon- 
a", 

Teatr Ludowy — „Chata za wsią”, 

Teatr Polski — „Ucieczka 10 z Pawla- 
ka". 
Alhambra — „Jak wam dogodzić", 

Teatr Popularny w sali Geyera — „Ślu- 
by panieńskie", 


Kina chrześcijańskie 


Adria-Metro — „Markiza Yorisaka". 
Bratnia Strzecha — „Sześć godzin ży- 
cia” i „Pocalunek skazańca” 


Capitol — „Przedmieście 

iat się śmieje“. 

“ i „Krwawe perły”. 

Grand-Kina — „Pościg za cieniem". 
Mimoza — „Świat należy do ciebie”, 
Mewa — „Prokurator Alicja Horn“ 
Ludowy — „Biała odaliska*. 
Luna — „Walc wiosenny”. 
Oświatowy — .Kobieta i szpieg". 
Palace — „Ostatni z Gołowlewych". 


Przedwiośnie — „Szaleństwa paryskie". 


Rekord — „Żebrak z Bagdadu". 
Słońce — „Halka“. 

Stylowy — „Cień szczęścia”. 

Tęcza — „Tajemnica kajuty okrętowej" 


„Zaledwie wczoraj”, £ S 


Komunikaty 


Teatr Polski. Dziś, w niedzielę, w saļi 
Tow. „Przyszłość* przy ul. Młyńskiej 
Teatr Pofśki daje 2 przedstawienia o Ro- 
dzinie 16 i godz. 19 wiecz. sztuki „Ucieczka 
10 z Pawiaka”. 


„Porządki" w żydowskim domu. Oto 
jaskrawy przyklad do jakiego stopnia do- 
chodzi żydowska bezczelność i samowola. 
W domu przy ul, Sienkiewicza 59, którego 
właścicielem jest Żyd Nombury, panują 
iście palestyńskie porządki. Oto, co sobota 
z niewyjaśnionych przyczyn staja (rzeko- 
mo psuje się) motor wodociągowy, ażeby 
wieczorem znowu ruszyć, W aobotę, dn. % 
bm. w przypadające na ten dzień święto 
atki Boskiej motor jak zwykle stanął. 
interpelowany góspodarz odpowiedział, 
iż w szabas motor stać musi(!) i że jeden 
dzień w tygodniu bez wody obejść się 
można Poszkodowani lokatorzy tego do- 
mu zameldowali o wypadkach tych w ko- 
misarjacie. Wydelegowanemu w toj spra- 
wie przodownikowi P. P, gospodarz tłu- 
miaczył się, iż korki się spaliły i motor 
dlatego stanął co jest, jak twierdzą loka- 
torzy, nieprawdą. W następnym dniu, 
w niedzielę podczas sumy pod presją pro- 
tokułu gospodarz motor puścił. Czy dlugo 
jeszcze lokatorzy domu przy ul. Sienkie- 
wicza 50 będą znosić tą żydowską eamo- 
wolę? 

Z Polskiego Tow. Krajoznawczego, Ce- 
lem stalego zbliżenia rozproszonych po 
mieście i okolicy czlonków P. T. K. od li- 
stopada r. b. została otwarta w siedzibie 
T-wa (Al. Kościuszki 17) świetlica, zaopa- 
trzona w pisma krajoznawcze i inne a ide- 
ologji, pokrewnej naszemu Towarzystwu: 
tamże są do przejrzenia piękne albumy 
krajoznawcze i galerja obrazów starej 
Łodzi. 

Wobec stopniowego wzrostu frekwencji 
Zarząd spodziewa się, że świetlica skupi 
wszystkie czynne jednostki Oddziału i sta- 
nie się kuźnią pomysłów, dotychczi 
wianych sporadycznie na wyciec 
herbatkach, i z natury rzeczy n. 
dochodzących do wiadomości Zarządu. 

Świetlica czynna jest we wtorki i piątki 
w godz. 18—20, 


Kronika policy'na i sądowa 


Żywcem zasypany w studni, W Gole- 
szu pod Łodzią wieśniak, 41-letni Marcin 
Krupowicz naprawiając  cembrowania 
studni na glębokości ? metrów, wskutek 
oberwania się brzegu, którego nie mogły 
utrzymać przegnile belki cembrawania, 
został zasypany żywcem Po całodziennej 
uciążliwej pracy zdołano odkopać zwłoki 
nieszczęśliwego. 
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Łódź, 15. 12. Elektrownia łódzka 
stosuje dziwne metody. Jeden z pry- 
watnych odbiorców prądu donosi 
nam o następującym charakterystycz- 
nym wypadku: 

„W mieszkaniu mojem — pisze 
nasz czytelnik — kazałem sobie zain- 
stalować światło. Usłużna elektrow- 
nia uczyniła wszystko, na dodatek o- 
fiarując licznik, za który musiałem 
złożyć odpowiednią kaucję. 

Po pewnym cząsie mieszkanie 


Orędownik = Strona 7 


x Zabrany licznik 


List Czytelnika do redakcji 


moje wynająłem sublokatorowi, pozo- 
stając właścicielem lokalu. Tymcza- 
sem elektrownia bez mojej wiedzy za- 
brała licznik, pozostawiając mieszka- 
nie bez światła, pomimo, że rachunki 
były regulowane punktualnie", 

Tyle nasz czytelnik. W końcu listu 
zapytuje się on, czy taka praktyka jest 
dozwolona. Dla informacji dyrekcji 
elektrowni donosimy, że numer kwitu 
kaucyjnego za licznik naszego czytel- 
niką jest 105 208, 


Placki i baby z żydowskiej mąki 


Żydzi dostawcami w chrześcijańskich spółdzielniach 


Łódź, ł5. 12. — Na terenie Łodzi 
największą chrześcijańską placówką 
handlowa jest Powszechna Spółdzielnia 
Spożywców Spółdzielnia ta posiada ok. 
60 filij, rozmieszczonych we wszystkich 
punktach miasta, które mają za zada- 
nie dostarczanie ludności polskiej na- 
szego miasta, wszystkich potrzebnych 


artykułów, pochodzących z chrześci- 
jańskiego źródła. + 
Utartym zwyczajem, spółdzielnia 


ta w czasie zbliżających się świąt za- 
kupowała większe transporty artyku- 
łów spożywczych, jak: nabiał. thuszcz 
i mąkę. 

Jak było w ubiegłych latach. wie- 
my doskonale, kto był dostawcą Spół- 


nieprawdopodobną wprost wieścią, że 
spółdzielnia spoż. na nadchodzące 
święta Bożego Narodzenia zaopatrzyła 
się w kilkadziesiąt tysięcy kilogramów 
mąki pszennej od.. Żydów! 

Dostawcę mąki tej jest firma: 
Inselsztajnowie i Pins, Młyn Parowy 
w Zgierzu, 

W Łodzi, jak wiemy jest kilka mły- 
nów chrześcijańskich, niezrozumiałe 
jest wobec tego stanowisko Powsz. 
Spółdz. Spoż., która grupuje w swem 
łonie tylko członków chrześcijan — a 
kupuje dla nich mąkę u Żydów. 

Ciasta i baby Świąteczne z żydow- 
skiej mąki! 

Możeby prezes spółdzielni, p. poseł 


dzielni, natomiast w bieżącym roku | Wolczyński w tej sprawie zabrał głos ? 


ludność Łodzi została zaalarmowana 


A 


Kronika gospodarcza 


Lustracja urzędów skarbowych. Z 
Warszawy przybył z minist. skarbu in- 
spektor Stasiniewicz, który przeprowadził 
lustrację urzędu skarbowego opłat stem- 
plowych w Łodzi, a następnie wyjechał 
do poszczególnych powiatów dla przepr! 
wadzenia lustracji Urzędów skarbow 
podatkowych. Cele i wyniki lustrac, 
gą znane. (k) 


Wzrost bezrobocia. Z zestawień Fun- 
duszu Bezr. za pierwszą dekadę b m. wy- 
nika, że liczba zarejestrowanych bezrohat- 
nych wzrosła o 2274 osoby do sumy 38513 

ób. W związku z zakończeniem sezonu 
zimowega w przemy włókienniczym 
Oraz eafkawitem zakończeniem przedłużo- 
nych robót sezonowych druga dekada 
grudnia przyniesie większy wzrost bezro- 
bocia. (k) 


nie 


Kronika Pabianic 


OD ADMINISTRACJI. Chlopcy, którzy 
ukończyli lat 15 mogą zgłaszać się do 
sprzedaży „Orędownika”* na ul. Garncar- 
ską 5. Dobry zarobek. 

Przedstawienie. W dniu 16. b. m, o 
godz. 18 w salach p. Bdzińskiego, Stron- 
nictwo Narodowe, sekcja dramatyczna pod 
kier. p. Wacława Lipskiego wystawia we- 
solą sztukę p. t „Niewolnice z Pipidów- 
ki", Bilety w cenie od 1,49 gr do 49 gr do 
nabycia wcześniej w „Orędowniku" przy 
ul. Garncarskiej 5 lub w dzień przedsta- 
wienia przy kasie. 

Żyd przed sądem. Robotnicy zatrud- 
nieni w tkalni mechanicznej Stalla (Ży- 
da) przy ul Kilińskiego 25 od dłuższego 
czasu, nie otrzymywali wynagrodzenia za 
wykonaną pracę, Zaległości niektórych 
robotników sięgają do 500 zł, W dniu dzi- 
siejszym robotnicy z Żydem spotkali się 
w sądzie grodzkim w Pabjanicach. Pod- 
czas rozprawy udowodniono iż Rogowskiej 
Marji Żyd winien jest 41? zł, Władysła- 
wie Stachównie 355 zł, Eugenji Hauzero- 
wej 382 zł, E. Nowotnej 48 4z}, Michali- 
nie Iciek 377 zł. Wyrok na wyzyskiwacza 
Żyda zostanie ogloszony w dniu 21. b. m. 

Kombinator Żyd. Żyd Liberman w 
ściciel składu obuwia przy ul. Dąbrowskiej 
nr, 5 w niesłychany sposób wykorzystuje 
swych pracowników (Polaków). Poza tem 
Żyd ten posiada patent na 3 osoby, a za- 
trudnia 12 robotników, Władze skarbo- 
we winny zająć się nieuczciwym Żydem. 


Naganiacze partyjni. W ubiegłą nie- 
dzielę dwaj delegaci fabryczni z firmy 
dawniej R. Kindlera Kaużny Walenty i 
Szubert w stanie nietrzeźwym udali się 
do majstra tejże firmy Berli- 
kowskiego F (ul. Narutowicza 
15) i zażądali od niege wódki, grożąc mu 
redukcją. Gdy p. Berlikowski nie spełnił 
ich życzenia, jeden z nich wydobył z kie- 
szeni rewolwer, a drugi nóż, grożąc zabi- 
ciem, syna Berlikowskiego Henryka, któ: 
ry stanął w obronie ojca. Obaj delegaci 
namawiali następnie syna p. Berlikow- 
skiego do wystąpienia ze Stronnictwa Na- 
rodowego. 

Przedstawienie. W dniu 16. b. m, o 
gozd. 18 w salach p. Budzińskiego Stron- 
niectwo Narodowe, sekcja dramatyczna 
pod kierownictwem p. Wacława Lipskiego 
wystawia wesołą sztukę p. t. „Niewolnice 
z Pipidówki*, Bilety w cenie od 1,48 gr 
do 49 gr do nabycia wcześniej w „Orędow- 


niku* przy ul. Garncarskiej 5. a w dzień 
przedstawienia przy kasie. 

Zderzenie tramwaju z wozem. W dniu 
wczorajszym przy ul Za 
pędzony tramwaj wpadły 
Antoniego Laśkiewicza. 
dziach nie było. 

Zuchwała kradzież. W dniu wczoraj- 
szym nieznani sprawcy napadli na szosie 
łaskiej na Pajera Kor.stantego. wiozącego 
do miasta zboże j skradli mu kilka wor- 
ków zboża. Polic, prowadzi dochodze- 
nia. 


Wypadku w lu- 


zed wyborem prezydenta. Krążą po- 
gloski jakoby drugie posiedzenie rady 
miejskiej miało hyć zwołane na 18 lub 19 
grudnia. Ma być na niem dokpnany wy- 
bór prezydenta, wiceprezydeńta. oraz JaW- 
ników, „Sanacja” na prezydenta wysunę- 
ła kandydaturę p. R. Jabłońskiego. do- 
tychczasowego komisarza rządowego. Ko- 
go Oboz Narodowy wysunie narazie nie 
wiadomo. 

Żydzi wyzyskiwocze, Ręczni tkacze w 
Pabjanicach ód dłuższego czasu w niemo- 
żliwy sposób są wyzyskiwani przez fa- 
brykantów Żydów. Niedość że wynagro- 
dzenie ic hiest groszowe to jeszcze należ 
ności swej nie rtrzymują w gotówcę. lecz 
w postaci bonów, które mogą tylko zamie- 
nić na artykuły spożywcze wyłącznie w 
sklepach żydowskich, 


Kronika m. Turka 


nCaritas" przy pracy. W dniu 9. b. m 
w sali Zw. Rzemieślników Chrześcijań- 
skich odbyła się akademja „Caritasu“, któ- 
rej czysty zysk przeznaczono na rzecz naj- 
biedniejszych miasta. Na całość progra- 
mu złożyły się występy chóralne, referat 
ks. prof. Przybysza żywy obraz i obrazek 
sceniczny p. t, „Żółta misjonarka”. 

Nowy zarząd miasta robi oszczędności. 
Ostatnio zarząd Ochotniczej Straży Po- 
żarnej otrzymał od zarządu miasta uwia- 
domienie o wyłączeniu prądu z remizy 
strażackiej z zaznaczeniem, że dalsze włą- 
czenie prądu może nastąpić jedynie za 
opłatą. Tego rodzaju oszczędność wywo- 
łała zrozumiałe rozgoryczenie i liczne ko- 
mentarze wśród strażaków i miejscowego 
obywatelstwa. 

Ze sądu. Sąd okręgowy skazał pokąt- 
ną akuszerkę Janinę Praszczykównę z Ło- 
dzi za epędzenie płodu i spowodowanie 
śmierci operowanej osoby, na 1 rok wię- 
zienia. 


Kronika kaliska 


Wyrodna matka. Przy ul. Stawiszyń- 
skiej znaleziono 6-miesięczne dziecko płci 
męskiej. Za wyrodną matką wszczęto po- 
szukiwania 

Fałszerze weksli. Szmul Josek Buda 
za sfałszowanie 11 weksli i puszczenie ich 
w obieg, skazany zostal na 2 lata wieje- 
nia z zawieszeniem na 5 lat. — Chaim 
Fordoński puścił bezprawnie w obieg kil- 
ka weksli, za co został skazany na 6 mies. 
więzienia z zawieszeniem na 3 lata, 

Skazanie obcokrajowca. Jan Koram- 
czaj, obywatel Czechosłowacji w czasie pó- 
bytu w Polsce przybył do Kalisza. gdzie 
wydając libacje dła wszystkich w luksi- 
sowych lokalach naciąznął właścicieli na 
ogólną sumę 1500 złotych, Obecnie odpo: 
wiadał przed sądem grodzkim zdzie ska- 
zany został na 3 miesiące aresztu, 


Listy Czytelników 


P. Arbuz leczy zęby 


„Leczenie zębów w m, Zagórowie, 
Pyzdrach i Skalsku zmonopolizowane 
jest w ręku technika-deutysty Mendla 
Arbuza, Żyda 

W miastach tych Arbuz posiada 
swoje gabinety dentystyczne, w któ- 
rych zatrudnia Żydówki Cywję Celjon 
w Zagórowie i Arciszewską (1) w Pyz- 
drach. Za zabiegi dentystyczne pobier 
ra Arbuz niezwykle wygórowane ceny, 
tak, że nawet skierowani do niego 
przez Kasę Chorych zmuszeni są do- 
płacać do każdego zabiegu 3 zł. 

Czy nie znelazłby się jakiś lekarz- 
dentysta chrześcijanin któryby tańszą 
obsługą odciącnął od Żyda mieszkań- 
ców tamtejszych. 


Głos robotnika 


„Szanowny Panie Redaktorze! 

W związku z podawanemi przez 
kilka pism łódzkich wiadomościami o 
wnioskach nagłych partji B, B, W. R. 
rzekomo mających na celu ulżenie 
doli robotnika przez przywrócenie 
10-minutowego rozkładu jażdy — czu- 
ję się w obowiązku wypowiedzenia 
się w tej sprawie (jako robotnik), 

A więc uważam, że zmiana. rozkła- 
du jazdy robotników dotyczy ndj- 
mniej. Każdy, kto pracuje, a korzy- 
sta z komunikacji tramwajowej, na 
czas do pracy zdąży. A poza tem uwa- 
żam, że żaden robociarz tramwajem 
Się nie rozbija. Bo przy płacy, jaką 
dziś się pobiera, cena biletu jest zbyt 
wygórowana, by można sobie pozwa- 
lać na taki luksus, jak korzystanie z 
tramwaju w każdej potrzebie. 

Dyrekcja tramwajów coprawda ob- 
niżyła ceny biletów przez wprowadze- 
nie abonamentu ulgowego, ale ponie- 
waż każdy robotnik pracuje na zmia- 
nę, czyli raz od rana, a drugi raz po 
południu. siłą rzeczy i ta ulga jest tyl- 
ko połowiczną. Pracując po obiedzie, 
trzeba płącić normalną cenę biletu. 

Te dwie więc sprawy uważam, że 
powinny być przedewszystkiem przed- 
miotem obrad, a nie zaś ta, która nas 
bezpośrednio nie dotyczy, 

Łącząc wyrazy wysokiego szacun- 
ku dla Pana Redaktora, pozostaję 

Henryk Donek.* 


Co dzień niesie 
memea: 


Rada miejska w Łodzi 


Łódź, 15. 12, Jak już donosiliśmy, 
dnia 29 bm. odbędzie się trzecie z rzę- 
du posiedzenie rady miejskiej w Łodzi. 
Na porządku obrad postawione są 
cztery punkty, a mianowicie: wybór 
przewodniczącego zebrania wyborcze» 
go i powołania przez tego dwóch aseso- 
rów, wybór prezydenta, wybór dwóch 
rd a TAa i wybór ośmiu ław- 

W. e 


Zydzi przemytnicy 
W dniu onegdajszym sąd okręgowy 
w Łodzi wydał wyrok przeciwko 
członkom szajki przemytników chemi- 
kaljami, Żydom z Orlańskim Maksem 
i Wienerem Natanem na czele. 
Orlański i Wiener skazani zostali 
zaocznie na 51 905 zł grzywny, z zamia- 
ną na jeden rok aresztu i 5560 zł ko- 
sztów sądowych. Markus Zaplikow- 
ski skazany został na 500 zł grzywny, 
lub 20 dni aresztu. Natan Rabino- 
wicz, Szapsia Brzeziński i Margulis 
Firych na 40 zł grzywny lub na. dwa 
dni aresztu 


Nie mógł znieść widoku 
swastyki 


W dniu 25 sierpnia r. b. w parku 
Helenów, na boisku sportowem miał 
zakończyć się przedostatni etap biegu 
kolarskiego Berlin—Warszawa. Przy- 
było kilkadziesiąt samochodów z Nie- 
miec, ozdobionych chorągiewkami ze 
swastyką. Samochody ustawiono przy 
boisku. 

Dziwnym zbiegiem okoliczności w 
tymże dniu żydowskie towarzystwo u- 
rządziło zabawę ogrodową, W pewnej 
chwili odgradzającą barjerę przeszko- 
czył Żyd 19-letni Mordka Kalisz z ul. 
Drewnowskiej į zerwał z samochodu 
konsula niemieckiego z Łodzi dr. Mol- 
ly chorągiewkę ze swastyką, gdy nato- 
miast drugiej chorągiewki trójbarwnej 
nie ruszył. Kalisza aresztowano. 

Tłum bawiących się Żydów demon- 
strował i wznosił okrzyki, usiłując od- 
bić aresztowanego. Wczoraj Kalisz stą- 
nął przed sądem grodzkim w Łodzi, któ- 
ry uniewinnił Żyda od zarzutu zniewa- 
żenia godła. nałom'nst za zniszczenie 
własności konsula „'"uiieckiezo skazał 
Kalisza na trzy tygodnie aresztu. 
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„Gwiazdka” już blisko... 


Obraz ruchu przedświątecznego w Łodzi 


Łódź, dnia 15 grudnia. 

. pE święta Bożego Narodze- 
nia 

Pomimo. panujący wszechwład- 
nie kryzys ścisnął dziś ws. t 
swych bezlitosnych kleszczach, ludzie 
kręcą się, targują, kupują — į pozor- 
nie biedy nie widać. Kupują bogatsi i 
hiedniejsi, każdy w miarę mo: ś 
stara zaopatr: się na święta 
kuły rozma i podarunki gwi 
we dla najbliższych. 

Przęd  wystawami więcej 
wprawdzie przyglądających si 
li kupujących — ale ruch jest. 

Przechodnia pryncypalnych ulic u- 
derza,ą z przepychem u Jzóne i ude- 
korowane zielenią wystawy sklepowe: 
piętrzą się stosy cukrów, czekolad, 
pierników smakowitych i orzechów. 

Starsi z lubością spogiądają na ba- 
terje smukłych flasz z winem: chęć 
jest — ale z forsa gorzej. Obok przed 
wystawą sklepu z ami, nożami 1 
platerami stoi dwóch uczniaków. 

— Ty, Władek! Jak ci się podobają 
„jachty“? 

iś 


jest 
„ aniże- 


odpowiada drugi — co 
i y“, żebym tak dostał na 
gwiazdkę te „hoke/ówki”. 
Tu wzdycha i żałosno-pożądliwym 
wzrokiem pożera Iśniące łyżewki. 


Pierwszy chętny nabywca tradycyjnego 
drzewka. 
— Mamusiu! Ta w tej czerwonej 


sukience taka ładna i duża wy- 
krzykuje jakaś Jadzia czy Zochna, 
wspinając się na paluszki, aby lepiej 
ujrzeć swój objekt westchnień w po- 
staci dużej lalki w krakowskim stro- 
ju, stojącej w otoczeniu innych „cu- 
dów* za szybką wystawową w dużym 
sklepie z zabawkami. 

— Nie dziecinko, taka duża to pew- 
nie bardzo droga, dostaniesz mniejszą 
— odpowiada mamusia. Chodź, pój- 
dziemy już. 

Maleństwo jest niepocieszone i od- 
chodząc żegna z żalem „swoją” lalę. 

Przed skladem aparatów fotogra- 
ficznych stoją młodociani foto-amato- 
rzy i wpatrują się uporczywie w nie- 
osiągalne „Leiki“ i „Kodaki“. 

Na rogu stoi handlarz koni „na bie- 
gunach*. Pod bramą rozlokował się 
„księgarz” z koszykiem, z którego wy- 
stają różne bajeczki dla grzecznych 
dzieci. Właśnie jakaś mamusia wy- 
biera córeczce bajeczkę „O czerwonym 
kapturku* lub o „Śpiącej królewnie". 


Na rynkach i wolnych placach 
stworzono las świerków najs 
rozmaitszej wielkości, które kupują 


wszyscy: zamożni | biedacy, Niech się 
dzieje co chce — ale tradycyjna „cho- 


Szynki, kiełbasy, wędliny nęcą wzrok naj- 
— biedniejszych. 


Wystawy z lalkami i zabawkami cieszą się 
śińsk 


inka* musi być, zwłaszcza tam, gdzie 
są małe „pociechy“, 

Na rynku, zaraz na wstępie pełno 
stolików ze siodyczami, makagigami*, 
piernikami lukrowanemi, ozdobami 
na choinkę, w które to rzeczy zaopą- 
truje się uboższa ludność miasta, 

Nieco dalej mieszczą się żydowskie 
stragany i beczki ze śledziami. Woko- 
lo nich nieliczni kupujący. 


największem „milu- 


ich", 


— Ny, Mojsze! Marne targi mamy 
przed te Boże Narodzenie — odzywa 
się jeden, brodaty kupiec do drugiego. 

— Tfy, pszakrew, takie szwięta! w 
zeszły rok to było lepiej. Popatrz, jaki 
tam ruch przy temtego 
stragana. Uj, czarny rok!... Sześć 
beczków szled . i kto tego kupi? 
Szlag trafić może, 

I rzeczywiście, stwierdzić trzeba, że 


powodzeniem u 


katolickiego | 


Najmilszym podarkiem gwinzdkowyin jest 
piękny zbiór bajek... 


tegoroczne zakupy świąteczne usku- 
teczniane są pod znakiem popierania 
rdzennie polskiego handlu i że propa- 
gowane haslo „Śwój do swego“ znaj- 
due coraz szersze zastosowanie wśród 
polskiego społeczeństwa robotniczej 
Łodzi. 

Wszędzie ruch, gwar, płynie potok 
ludzki w tę. w drugą stronę; widać 
twarze uśmiechnięte, smutne. obo, ęt- 
ne; atmosfera przepełniona jest tym 
specyficznym nastrojem świątecznym, 
który tak dziwnie ludzi podnieca i ab- 
sorbuje. (d.) 


Świal kobiety 


Marcepany własnej roboty 


Poza piernikami dobrze będzie przygó- 
tować jeszcze na Święta nieco słodyczy 
domowej roboty. Marcepany świeże, to 
prawie przez wszystkich lubiany przy- 
smak. Oto przepis: 250 gr migdałów słod- 
kich, 15 gr migdałów gorzkich, 250 gr cu- 
kru - pudru i 2 łyżki wody różanej. Spa- 
rzone migdały obierać ze skórki i wysu- 
szyć. Następnie przepuścić je przez ma- 
szynkę do migdałów, wygnieść z cukrem 
przesianym przez sito i jeszcze raz prze- 
puścić przez maszynkę. Na czystej stol- 
nicy wygniatać masę wraz z wodą róża- 
ną bardzo dlugo, aż powstanie gładka i 
zwarta masa. Kształ można nadać 
marcepanom rozmaite: kuleczki z marce- 
panu ukulane w kakao i rozwarte nożem 
zy strony będą naśladowały ziem- 
| Część masy rozwałkować, wyciąć 
formę serduszcza, brzeg przycisnąć palca- 
mi, albo szcz; żykami, posmarować żółt- 
kiem, dno wyłożyć papierem i przybru- 


nacić w piecu. Można też przybrunacić 
rozpalonym prętem żelaznym, który na- 
leży stale odczyszczać i na nowo rozgrze- 
wać. Dno serduszek wylukrować (puder- 
cukier i cytryna dobrze utarte z odrobiną 
wody) i udekorować smażonemi owoca- 
mi. Takie serduszko stanowić może na- 
wet podarek gwiazdowy. Zależnie od 
pomysłów można nadawać marcepanom 
jeszcze najrozmaitsze formy jak boche- 
neczki chleba, precelki, rogaliki, literki, 
gwiazdeczki i in. 

W większych miastach można sobie 
fabrykację marcepanów uprościć, kupu- 
jąc masę mizgdałową już gotową w skle- 
pach z przyborami cukierniczemi. Pro- 
porcja ta sama, tyle masy, ile cukru, wo- 
dy różanej 2 łyżki na % funta masy mi- 
zdałowej. Marcepanu robić krótko przed 
świętami, ponieważ świeże są najsmacz- 
niejsze. 


„Rewolucja” przedświąteczna w domu 


Święta! Słowo to jak za naciśnięciem 
sprężynki budzi w nas wzrost wymagań 
na punkcie dbałości o nosze mieszkanie. 
Tyl esię pisze i mówi, że jest ty ko jeden 
porządek, który stale panować powinien, 
że niema żadnych porządków — świątecz- 
nych, że słowo to ż gospodarskiego stow- 
nika powinno zniknąć. A jednak — nie. 
W okresie przedświąiecznyta otwierają 
nam się oczy na iakie j inne niedocjągnię- 
cia w codziennem sprzątaniu, na takie 
i inne braki w naszym domu. I wtedy 
ogarnia nas -szał- porządków i upiększeń. 


Nasi panowie narzekają trochę; trzeba 
więc rozkładać pracę tak, aby oni nie od- 
czuli za bardzo tej dokonywującej się „re- 
wolucji*+ Niech kto mówi: co chce — ja 
twierdzę że te, łwaśńie przygotowania 
tworzą nastrój przedświąteczny i potęgu- 
ją radość oczekiwania świąt spędzonych 
choćby najskromniej, ale w milem i czy- 
stem, własnem mieszkaniu. 

Dla ułatwienia pracy podam kilka spo- 
sobów czyszczenia i odświeżania przed- 
miotów domowego użytku. 

Białe meble lub drzwi zmywać ciepłą 


wodą z amonjakiem, alob mieszaniną kre- 
dy szlamowanej z wodę z dodatkiem bo- 
raksu. Do spłókiwania używać ciepłej 
wody z octwem; zanurzyć w niej wełnianą 
szmatkę, silnie ją wyżąć i nacierać nią 
meble, co doda politurze połysku. Lakie- 
rowanych mebli nigdy nie myć gorącą 
wodą, ani zbyt silnym mydlanym roztwo- 
rem, bo lakier popęka. 

Politurowane meble mocno natrzeć 
płatkiem wełnianym maczanym w nafcie 
lub mieszaninie octu z dobrą oliwą. 

Mahoniowe meble czyścić Inianą, czystą 
szmatką maczaną w mieszaninie oleju pa- 
rafinowego z terpentyną. 

Pluszowe moble okryć czystą, zmoezo- 
ną i wyżętą tkaniną i wytrzepać. Po 
usunięcia z nich kurzu welnianą szmatką 
zwilżoną w nafcie natrzeć plusz. Baweł- 
niana szmatka zostawia włókienka, Ta- 
kie zabiegi przywracają meblom świeżość 
koloru, a plusz robi się miękki Meble 
pluszowe można też natrzeć czystym pia- 
skiem. Po potarciu pozostawić piasek, 
żeby całkowicie wysechlł, a potem go 
sczyścić szczotką. 

Ramy złocone u luster i obrazów na- 
bierają polysku, jeżeli będziemy je czyści- 
ły przez dluższy czas miękką szmatką 
maczaną w mieszaninie białka i soli ku- 
chennej (3 części bialka: 1 część soli), 

Dywany czyścimy na sucho surową, 
odciśniętą kiszoną kapustą. Drogie smvr- 
neńskie i perskie dywany czyścić miękką 
czystą szczotką umaczaną w  odwarze 
wiórków panamy. Każdą zmyłą część dy- 
wanu pocierać gąbką zwilżoną mieszani- 
ną wody z octem i obsuszyć czystemi pła- 
tami, Zawiniete brzegi lub rogi dywanów 
odprostować następującym sposobem: od 
spodu posmarować je rzadkiem klejem. 
Ażeby się nie przylepity do podlogi, podło- 
żyć pod nie panier gazetowy, a same ro- 
gi, aż klej wyschnie, obciążyć. 


Humor 


Dziwny upom'nek 

— Czy już wymyśliłeś prezent dla cioci 
na imieniny? 

— Wymyśliłem... Biedna ciocia tak 
mało miała przyjemności w życiu, więc 
napisałem do niej bezimienny list — mił- 
łesny. 


List do księgarni 
Wielmożny Panie Księgarzu! 


mi przyslać rzywot 
bski kodeks honorów 
walówiowy. 


nowefy 
i tabela 


S$powa Rzanira 
ai Andrej Kapusta polityk 
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zostać, jak obecnie? — Czy nie powinienem spróbować po raz osłatni 
w życiu zdobyć szczęścia? Dlaczego nie wyciągnąłeś ręki po Annę, 
gdy była samą, bez opieki, dlaczego zostawiłeś ją młodszemu, który 
nie umie zapewnić przyszłości żonie? Być może, że Anna byłaby cię 
przyjęła i z ufnością oddała ci swoją malą rączkę — być może, że — 

Dalej już nie myślał; zerwał się z krzesła i biegał po swym ma- 
łym. pustym pokoiku; ręce włożył do kieszeni starego, wytartego szlaf- 
roka i w końcu zaczął się śmiać, glośno, jak ktoś, śmiejący się z sa- 
mego siebie. 

Po chwili zapukano do drzwi. Wiktor ukazał się w progu. Był 
śmiertelnie blady; włosy spadały w nieładzie na czoło, a oczy miały 
dziwny jakiś, błędny wyraz. 

Jerzy zbliżył sią szybko do niego. 

— Co ci to? Wyrzuty sumienia? — zapytał złośliwie, patrząc 
uważnie na twarz przyjaciela, — Wyglądasz zupełnie po temu i byłby 
nareszcie czas, abyś je uczuł. 

Wiktor milcząc potrząsnął głową, przystąpił do okna i patrzał 
bezmyślnie w dal. Od czasu do czasu przechodził go zimny dreszcz. 
Po chwili zaczął obojętnie: 

— Mówisz o wczorajszym wieczorze. Ale uczucia i sklonności przy- 
chodzą 1 znikają same, a sercu nie można robić przepisów. Wierność, 
to ustawa, a kto ją tem uczynił, nie powinien się dziwić, jeżeli ją się 
czasem trochę obejdzie. To mnie nie dręczy! 

Jerzy już miał ostrą odpowiedź w pogotowiu, ale gdy ujrzał przy- 
Jaciela bladego i znękanego, przygryzł usta; przywiązanie jego do 
Wiktora zwalczyło chwilową niechęć i ująwszy rękę przyjaciela, uści- 
snął ją serdecznie. 

— Mój synu! — rzekł z mimowolną wesołością — mam już dłu- 
gie życie poza sobą, a przez ten czas widziałem i słyszalem tyle roz- 
maitych rzeczy, że nie mnie już teraz nie dziwi. Wiem też, że nie je- 
stem zręcznym w rozwiązywaniu powiklanych węzłów i zamieszań, 
dlatego też nie wtrącam się w takie rzeczy. Ale może będzie ci lżej na 
sercu, jeżeli mi przedstawisz twoje zmartwienie. 

Wiktor obrócił się do niego. Twarz jego wyrażala wielką boleść. 

— Mojej ostatniej pracy... nie przyjęto! — rzekł w końcu, stara- 
jąc się panować nad sobą. 

— A do licha! — zawołał Jerzy, odgarniając włosy. — T to czemu? 

W jeamej chwili zapomniał o wszystkiem, o co miał urazę do Wik- 
tora Myślał dotąd jedynie o Annie, ale gdy ujrzał swego młodego przy- 
jaciela tak zgnębionego, zapomniał zupełnie o jego pięknej żonie. Cie- 
szył się zawsze sławą Wiktora, pokładał w nim wielkie nadzieje, uwa- 
żal go za takiego. jakimby go mieć pragnął, widział w nim młodzień- 
czy zapał, odwagę, energiczne dążenie do wzniosłego celu i w końcu 
hojną nagrodę, to też nie mógi pojąć tej nagłej zmiany stosunków. 

— Opowiedz mi wszystko! — zawołał gniewnie, potrząsając ra- 
mieniem Wikicra 
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— Więc uważasz pani moje powieści za zbyt płaskie, bez wario- 
ści — dokończył ostro. 

— Broń Boże, tak nie powinieneś pan sobie tłumaczyć moich 
słów! 

Ale mówiła ona tak chłodno i obojętnie, jak wszystko dotych- 
czas; nie chciała go bynajmniej obrażać, ale wogóle nie zdawała się 
na niego zwracać żadnej uwagi. 

— Ja sądzę tylko, że mocna, silna podstawa nigdy nie szkodzi, 
nawet poezji. Pańskie osoby, to półbożki, a nie ludzie, z którymi 
żyję i rozmawiam. A ja wolę ludzi, lubię patrzeć w zwierciadło, w 
którem mogę się w danym razie dobrze przejrzeć. Nie mów mi pan, 
że tym sposobem widzę zawsze tylko błędy, a nie wielkość i cnoty 
ludzi; ja nie wierzę w żadną wielkość, któraby nie była zdobytą 
z biegiem okoliczności. 

— Smutne to zapatrywania są na świat — rzekł Wiktor przygnę- 
biony, ale zarazem przekonany, że nieznajoma ma słuszność. Anna 
też pewnego razu powiedziała coś podobnego, ale on nie zważał na to, 
nazywając jej słowa nierozsądnem zdaniem dziecka; z ust tej kobiety 
brzmiało to zupełnie inaczej. 

— Mylisz się pan — odpowiedziała — jest to jedynie prawdziwe. 
Nie żądamy nigdy więcej od siebie samych i od bliżnich, jak to, co 
nam dać mogą i co sami wypełnić możemy. Stajemy się tak wyrozu- 
miałymi, tak ludzkimi! Chciałabym widzieć takiego, który żyje 
w świecie i po trzydziestym roku jeszcze ma złudzenia! 

* Wiktor zacisnął palce w kolo kwiatów; przez chwilę ledwie mógł 
oddychać, to też głos jego brzmiał głucho i bezdźwięcznie, gdy szep- 
nął: 

— Więc naucz mnie pani żyć weselej! 

— Ale czy to będzie korzystnem dla pana — zapytała, patrząc mu 
prosto w oczy. 

— Tak! 

— Mnie się zaś zdaje, mój przyjacielu — odrzekła z całą wyższo- 
ścią, która jej była wlaściwą, a Wiktora tak bardzo upokarzała — że 
jesteś jeszcze do tego za młody. Posiadasz może szlachetne serce, 
skromne wymagania, wielkie nadzieje. Gdy to wszystko zniknie, 
uczujesz próżni o jest straszne. 

— Niech i ta. będzie! — zawołał w uniesieniu. — Zresztą wszyst- 
kie przypuszczenia pani są fałszywe, nie jestem już tem, czem byłem 
dawniej Ziemia drży pod memi stopami, wyciągam ręce, szukając 
ratunku, stałem się nieszczęśliwym, upadam. W tem przeznaczenie 
zsyła mi panią! © pozwól mi wierzyć w to moje nowe szczęście! 

— Cicho! — rzekła z lekkiem poruszeniem głowy na stronę, — 
Nie potrzeba, aby mój służący wszystko słyszał. 

Wiktor cbejrzał się przelękniony. Za nimi szedł w małej odległo- 
ści lokaj, w bogatej liberji i Wiktor uczuł znowu mimowolny szacn- 
nek dla potęgi złota, która. mu się nieustannię ukazywała w otoczeniu 
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a kobiety i której on już zaczynał bić pokłony, nie mogąc się oprzeć 
tej sile. 

Wyszli z środka miąsta i zwrócili się na jedną spokojniejszą ulicę; 
Wiktor tak hył zajęty rozmową, że ani się spostrzegł, gdy stanęli przed 
jednym z małych, ale tem wytworniejszych pałacyków. 

— Dobranoc i do widzenia, jeżeli mnie kiedy zechcesz odwiedzić, 
panie Alten; jestem samotną i lubię wszystko to, co nie jest pospoli- 
tem i zwyczajnem; być może, że przydam się panu na co rzeczywiście 
mojem doświadczeniem. 

Wiktor ujął jej rękę i uścisnął silnie; byłby ją chętnie ucałowśł, 
ale służący stał obok. 

— Jestem żoną radcy handlowego Murnera — dodała kobieta i po 
jej ustach przesunął się znów uśmiech na pół wesoły, na pół szy- 
dęrczy, który dziś Wiktor już kilka razy zauważył. Ale teraz nie na- 
myślał się już nad tem; jego życzenie, ujrzenia znowu swego nowego 
szczęścia, było tak gorącem, że tłumiło chwilowo całą miłość własną, 
która była wogóle bardzo draźliwą, 

Drzwi zawarły się za panią Murner, a on stał na ulicy i patrzał 
na kartę z bronzu, odgraniczającą mały ogródek od ulicy. W środku 
owego ogródka stał Tryton, trzymający szyję łabędzia; latem tryskała 
z otwartego dzioba łabędzia zapewnie fontanna; teraz było wszystko 
przypruszone śniegiem, a ciemny kolor żelaza odbijał ostro i wdzięcz- 
nie na jasnem tle domu, który z otwartą „loggia* i szerokiemi, białemi 
schodami, miał pozór włoskiego pałacyku i był jednym z najpiękniej- 
szych, jakie Wiktor kiedykolwiek w stolicy widział. £ 

Jak oczarowany patrzał na to zbytkowne, wytworne gniazdko, 
oświecone wewnątrz różowem, przytłumionem światłem, którego od- 
blask padał, przez szklane drzwi, aż na ulicę i odpiero po dosyć dłu- 
gim czasie spostrzegł, że trzyma jeszcze bukiet w ręku, a długie wstąż- 
ki pnowiewały w koło jego twarzy. Zapomniał oddać kwiaty właści- 
<cielce, 

Co miał teraz robić? Zadzwonić i oddać bukiet służącemu? 

Było mu przykro rozstawać się z nim, jako dotykalnym dowodem 
swej pierwszej przygody, a jednak nie mógł go zatrzymać jak złodziej, 
w tej bowiem porze roku były kwiaty bardzo kosztownym przedmio- 
tem. Raz jeszcze przycisnął je do twarzy, upajając się ich wonią, po- 
tem wyciągnął rękę do dzwonka. 

Lecz w tej chwili zgaszono światło w sieni i cały pałacyk stał oi- 
chy, tajemniczy, ciemny, oświecony jedynie księżycem I gwiazdami. 

Teraz już dzwonić nię mógł, byłoby to prawie niegrzecznością, to 
też rzuciwszy jeszcze jedno długie spojrzenie na okna, zwrócił się 
Wiktor ku domowi, trzymając bukiet silnie w swych dłoniach. 

Lecz rozbudzona wyohrażnia nie pozwoliła mu spokojnie zasnąć; 
myślał i rozważał niemal przez całą noc. Czy nareszcie znalazł ów wy- 
marzony ideał, który początkowo zdawał się przybierać twarz Anny! 
Spała ona cicho i spokojnie, śliczna jej dziecięca twarzyczka była lek- 
Ro zarumianiona è złote kędziorv rozrzucone na białej poduszce, na. 
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— Miłość Romea! Tylko dlatego, aby zapomnieć o znikającej mło- 
dości! Cóż to szkodzi? 

A w małym, skromnym, dziewczęcym pokoiku stała Greta przy 
oknie i patrzała w niebo, błyszczące gwiazdami. Nie była teraz tak 
spokojną, jaką się zdawała być przed chwilą w jadalnym pokoju. Od 
czasu, kiedy czytała dzieła Wiktora, stała się inną, gdyż nigdy jeszcze 
nie była niczem tak zachwyconą, tak porwaną, jak tem, co autor sta- 
wił przed oczyma jej duszy. Jak z głębokiej studni czerpała stąd my- 
śli i siły do niejednego szlachetnego uczynku i wzniosłych poglądów. 
Wszystko tam było wielkie i czyste! To też autor musiał być koniecz- 
nie takim, Gdy była samą i czytała, albo gdy marzyła o jego dziełach 
zdawało jej się, że staje się lepszą, wyrozumialszą i dziękowała nie- 
raz w duszy nieznajomemu poecie za to, że potrafił zbudzić w jej sercu 
to, co było dobrem, a wymagać wszystko, co nie było szlachetnem 
i wielkiem. 

Teraz ujrzała jego samego! 

Trudno znieść rozczarowanie, mianowicie na polu umysłowem 
i duchowem. Ten Wiktor, który był jej ideałem, stał się nagle bar- 
dzo zwyczajnym człowiekiem, któremu zbytki i bogactwo jej ciotki 
widocznie niezmiernie imponowały, który wpatrywał się w Różę-Marję 
jak w hóstwo, a który rozmawiał o najpospolitszych rzeczach, Nic nie 
byłoby ją tak rozczarowało, ani fizyczna brzydota, ani brak form to- 
warzyskich, ani zarozumiałość, ale że on był takim, właśnie takim! 

Odwróciła się wkońcu od okna; wszakże westchnienia į rozmyśla- 
nia nic tu nie mogły pomóc. Postanowiła sobie odłączyć w myśli zu- 
pełnie autora od jego dzieł. 

— Was zawsze lubić będę — szepnęła, dotykając ręką książek, 
leżących na stoliku. — Wy zostaniecie takiemi, jakiemi jesteście, 

Rozplotła grube, ciemne warkocze i rozmarzona, patrzała w świa- 
tło lampy; cała jej postać wysmukła, szczupła, nacechowaną była spo- 
kojnym wdziękiem, a twarz, nie doskonale piękna. była nadzwyczaj 
miłą, sympatyczną, ozdobioną wielkiemi, ciemnemi, prawdziwie pięk- 
nemi oczami, A tymczasem Marja-Róża, usypiając, szeptała: — Miłość 
Romea! Cudowna myśl! 

I Greta widziała rzeczywiście we śnie piękną twarz młodego poety, 
którego przestrzec nia miała prawa. 


ROZDZIAŁ ÓSMY 


Jerzy stał przed zwierciadłem i patrzał na śwoją wysoką, chudą 
postać. To badanie samego siebie powtarzał dziś już kilka razy, tyle, 
ile razy pomyślał o Annie i Wiktorze. Jego szczery przyjaciel — lustro, 
mówiło mu, że jest stary i brzydki, a pomimo to, od wczoraj miał tak 
dźiwne myśli, że nie mógł dosyć często przeglądać się w zwierciadle. 

Myślał sobie, czy to było koniecznem, aby wszystko tak miało po- 
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Strona tf 


Por. pilot Zacharewicz z 4 p.lotniczego zabił się na miejscu, jego towarzysz, por. Du- 
haniewicz, zmarł w pół godziny po katastrofie 


Września. (Tel. wł.) Dziś przed 
południem o godz. 11,20 spadł pod 
Wrześnią na pola majątku Sokołowo, 
własność pp. Kohlerów, odległym o 2 
kilometry od Wrześni; samolot wojsko- 
wy typu „Lublin“, Samlot rozbił się, a 
z załogi jeden oficer, por. pilot Zacha- 
rewicz z 4 pułku lotniczego zabił się. 
Drngi lotnik, obserwator, którego oa- 
zwiska dotąd nie zdołano ustalić, jest 
ciężka ranny. 

Na miejsce wypadkn przybył na- 
tychmiast komendant powiatowy P. P. 
aspirant Szauluk z Wrześni. Miejsce 
wypadky zamknięto, a władze policyj- 
ne zwróciły się do lotniska w Ławicy 
telefonem o przysłanie samolotu sāni- 
tarnego do przewiezienia rannego do 
Poznania. 

Samolot należał do 4 pnłku lotnicze- 
go, stacjonowanego w Toruniu. Co 
było przyczyną katastrofy, nie zdołano 
narszie ustalić, 

Katastrofa tą pokryła znowu żałobą 


"osławiony Walkowski 
na woiności 


Bydgoszcz, 15. 12. Głośna swe- 
go czasu sprawa nadużyć i małwersa- 
cyj w szubińskiej Kasie Chorych roz- 
patrywana była w tych dniach przez 
Sąd Apelacyjny w Poznaniu, Sąd ten 
zatwierdził wyrok I instancji, skazu- 
jąc dyrektora Kasy Chorych w Szubi- 
nie, Hipolita Walkowskiego, na dwa 
lata więzienia, urzędników Albina 
i Strauchmana po 3 lata więzienia, 
Służewskiezo na półtora roku więzie- 
nia, Marji Walkowskiej, siostrze b. 
dyrektora, obniżył karę z trzech na 
dwa lata wi: 

Na wn k obrońców dr. Szwaj- 
kowskiego i dr, Wirskiego, Sąd Ape- 
lacyjny zgodził się wypuścić na wol- 
ność Walkowskiego i Walkowską do 
czasu wyznaczenia rozprawy kasacyj- 
nej w Sądzie Najwyższym, 


jnowszej mody: Elegancka suknia 
arowa ż cienkiej czarnej krepy ma- 
towej z.szerokiemi rękawami z złotej lancy. 
(Fot. Becker i Mans). Je 


całe społeczeństwo. doceniające boha- 

terską służbę naszych lotników, skaza- 

nych co chwila na tragiczne wypadki. 
* 


Jak się w ostatniej chwili dowiadu- 


jemy, drugi z lotników, porucznik- 
obserwator, Dubaniewicz, zmarł z od- 
niesionych ran w 30 minnt po kata- 
strofie, Zwłoki obu lotników przewie- 
ziono do kostnicy we Wrześni. 


Najmłodsza kwestarka 
Mała kwestareczka na rzecz Czerwonego Krzyża przypina prezydeniowi Roosevejto- 
wi odznakę organizacyjną. 


Tajemnicza zbrodnia na Pomorzu 


Mąż utopił chorą 


Toruń (Tel. wl) W Starogardzie 
mieszkaniec Starogardu, Łukowicz, ob- 
chodził się ze swoją żoną. 54-letnią, 
Walerją, do tego stopnia okrutnie, że 
przyprawił ją o chorobę umysłową 


Syn jego pastwił się nad matką nie- 
mniej od ojca, 
Przed kilku tygodniami  nieszczę- 


śliwa kobieta gdzieś znikła Obaj Łu- 


umysłowa żonę 


kowiczowie ukrywali ten fakt. Dopie- 
re przed kilku dniami wyłowiono z 
rzeki Wierzycy zwłoki kobiety, w któ- 
rych rozpoznano Łukowiczową, 
Istnieją poszlaki, że została ona u- 
topiona rozmyślnie, 
Pod zarzutem dopuszczenia się tej 
zbrodni sędzia śledczy nakazał areszto- 
wać obu Łukowiczów ojca i syna. (wd) 


Rewelacyjny wniosek rabina Posnera| 


Nowa forma 


15. 12: 
jest 


Rabin Posner, 
dostarczaniu 


przeciwny 


zwłok żydowskich na potrzebę medy- 
ków. podobno ma wystąpić z rewela- 
tyjnyn w iew. Proponuje sn po- 
dobno, aby wstępujący na me- 
dycynę, podpi li zobowiązania, iź 


nie będą domagać się dla celów nau- 
kowych zwłok ubogich Żydów, a po- 
trzebne im trupy dostarczali do zakła- 
dów- uniwersyteckich z pośród zmar- 
łych członków swych rodzin. 

Ciekawe, jak będzie przyjęty wnio- 
sek rabina Posnera, Jedno jest nie- 
wątpliwe, że akcja rabina jest konty- 
nuacją prowadzonej przez Żydów gry 


starej gry 


na z 
ki 


łokę. Żydzi stale wynajdują j 
uczki, by sprawę odwiec. 
tkich tych usiłowań przebija wy- 
raźnie myśl zmęczenia przeciwnik 
przeprowadzenia swego, tj. niedostar- 
czanią zwlok do zakładów prosektoryj- 
nych. 


Ratiostacia toruńska 


Toruń (Tel. wł.) Dziś popołudniu 
radjostacja toruńska rozpoczęła prób- 
ne nadawania na fali 304, transmitu- 
jąc częściowo program stacji warszaw- 
skiej, częściowo własnej, nadając pły- 
ty. (wd) 


rozumieniu. Chodzi mianowicie © 
to, że, chcąc przystosować ruch po- 
ciągów tramwajowych do nierów- 
nomiernego ruchu ulicznego i po- 
trzeb publiczności, Dyrekcja uru- 
chomiła znacznie większą ilość wo- 
zów w godzinach rannych: od 6 do 
8-ej i popołudniowych, przyczem 
pociągi te idą co 3, 4 i 6 minut, a nie 
co 12, jak mylnie poinformowano 
opinię publiczną. Natomiast w go- 
dzinach bardzo małego ruchu tram- 
waje „istotnie kursują -co 12 minut, 


W sprawie komunikadi ramajnj 
Wyjaśnienie Dyrekcji Kolei Elektrycznej w Łodzi 


W związku z posiedzeniem Rady 
Miejskiej w sprawie usprawnienia 
komunikacji tramwajowej, komu- 
nikuje Dyrekcja K. E. Ł., że zarzuty 
pod jej adresem polegają na niepo- 


ale o tej porze są prawie zupełnie 
puste. Jeżeli jednak na niektórych 
linjach w pewnych godzinach pa- 
nuje większy ścisk, jest to, niestety, 
zjawisko nieuniknione, gdyż trudno 
obsłużyć odrazu, w jednej niemal 
chwili, kilkaset, ałbo nawet kilka 
tysięcy osób, które, opuściwszy 
miejsce pracy lub lokal publiczny, 
tak się niecierpliwią, że nie chcą 
czekać nawet 5 minut. 
Przywrócenie dawnego rozkładu 
byłoby niecelowe. Dyrekcja nato- 
miast mając dokładne dane o nasi- 
leniu ruchu w pewnych dzielnicach 
i godzinach, uczyni wszystko, by 
ruch tramwajowy usprawnić, 
ng 14205 


Zwłoki lotników 
pochowane będą w Toruniu 


Września. (Tel. wł.). Tragiczna 
katastrofa lotnicza, która wydarzyła 
się dziś przed południem pod Wrze- 
śnią, wywołała przygnębiające wraże- 
de, 

Samolot skapotował z powodu 
stracenia szybkości przy wykonywaniu 
świecy. Dziś wieczorem, o godz. 19-tej 
zwłoki lotników przewieziono samo- 
chodem riężarowym do Torunia, gdzie 
odbędzie się pogrzeb śp. por. Zacharze- 
wicza i Śp, por. Dubaniewicza, 

Zabezpieczenie samolotu na miej- 
scn katastrofy i przewiezienie lotników 
do szpitala we Wrześni zarządził ko- 
mendant garnizonu wrzesińskiego, p. 
ppłk. Nadachowski. 


Krawiec z Janówca 
zastrzelił się w Warszawie 


Warszawa, 15. 12. Dziś w nocy 
w hoteli „Astorja” przy ul. Chmielnej 
zastrzelił się Władysław Nowak, kra- 
wiec z Janówca pod Żninem. (w) 


Samochód zabił woźnicę 


Warszawa, 15. 12. Dzisiaj z ra- 
na na wiadukcie mostu ks. Józefa Po- 
niatowskiego autobus jadący z Lubli- 
na z 20 pasażerami z nieustalonej 
przyczyny wpadł na. RE, rozbił 
wóz wiejski, załadowany kartbflami i 
należący do mieszkańca wsi Podmiń- 
skie Mazowieckie, Antoniego Sosnow- 
skiego. Sosnowski został zabity na 
miejscu, a wóz strzaskany, autobus 
natomiast wyszedł z wypadku bez 
szwanku. (w) A 


Demonstracja 
na uniwersytecie warsz. 


Warszawa, 15, 12, Na wydziale 
fizjologicznym Uniwersytetu war- 
szawskiego doszło do demonstracji 
przeciwko dziekanowi wydziału lekar- 
skiego, prof. Wenuletowi, który został 
wygwizdany i obrzucony zgnilemi ja- 
jami. Prof. Wenulet zosta] podczas de- 
monstracji zaatakowany w wydanej 
przytem ulotce, z powodu jego udziału 
wraz z prof Radlińskim w niedawnym 
zjeździe wolnomy: eli w Polsce, (w) 


Zamiast karakułów 


To nie zasługa lekkiej, jak dotąd, zimy, 
że spotykamy na ulicy więcej palt- ani 


żeli futer. „Pani Moda” faworyzuje w 
tym.roku palta i to w dodatku nawet bez 
obszyć futrzanych. Taki kaprys mody 
znosimy z achotą, bo nie zaczepia o naszą 


kieszeń. Ubyła nam jedna troska — jak 
i czem zastąpić wytarty | zniszczony Kol- 
nierz futrzany i mankiety, cz o kro- 
już sportowym z wyłogami i paski»m mo- 
łemy nosić całą zimę bez obszycia skó- 


rami. — Szkocki szalik wełniany lub 
nobarwny z wełny - angora ożywi ci- 
łość i ogrzeje dostatecznie. Na fotografji 


znajdujemy jeszcze jeden doskon. 
kład, jak można obyć się bez sk 
ten piękny garnitur, naśladujący 
kuły, można sobie własnoręcznie uszy- 
dełkować z odpowiedniej supelkowatej 
welny. Trochę dobrńych chęci, trochę po- 
mysłowości i przey, a przy niewielkim 
stosunkowo - wydatku adświążymy. swoją 
garderobę "= 


- Ś „ 
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Na gwiazdke- aparaty elektryczne 


TANIE, PRAKTYCZNE 
WYGODNE, ESTETYCZNE 


niezbędne w każdem gospodarstwie domowem. Na życzenie dogodne warunki nabycia. 


Sklep Elektrowni, Łódź, il Mimi 1t 


n 14926 


STOSUJCIE 


PIECYKI GAZOWE | 
DO OGRZEWANIA POMIESZCZEŃ: 


gabinetów, pokoi kąpielowych etc. 


Oens gazu do ezrzewania pomieszczeń zostala obniżona 
1 wynosi obecnie tylko: n 14200 


|15 groszy za 1 m? gazu 
Piecyki gazowe w cenie od Zł 34,— do nabycia 


| w SKLEPIE GAZOWNI, Piotrkowska nr. .40 


| UWAGA: Sprzedaż za gotówkę i na dogodnych warun*ach w ratach miesięcznych 


KAKA UOSCTERIEKI 


ES M 


na ubrania męskie, palta 
i kostjamy damskie poleca 

i dziecięce oraz ga anterję 

n 14191 poleca najtaniej 


Małachowski R: 


Plotrkowska 152. 
n_14 036 


lakład fotograficzny 


1 pracownia portretów 
„Apolloć 

Łódź Rz-owska 2 a 

wykonuje roitrety podług 

zdięcia jmb z każdei fot. 

amm Cony niskie, w k mnie soid e ma 


J. Wasilewska, Łódź 
Łódź, Rzgowska 20. 


Na Gwiazdkę 


WEŁNY. JEDWABIE, BIELIZNĘ. BAWEŁNY. 
PÓŁWEŁNY. PULOWERY SWETRY 
BOTY. KALOSZE SZALIKI. CHUSTKI CIE- 
PŁE. CHUSTECZKI, BIAŁE TOWARY, RĘCZ- 
NIKI. OBRUSY, RĘKAWICZKI 

najtaniej nabędziesz w 
„w placówce chrześcijańskiej 


„Bławat Polski“ 


ŁODZ, ZGIERSKA 29 
róg Bałuckiego Rynku, obok Cukierni Hutnika. 
|| Ceny nasze są stale, lecz niskie, bo fabryczne 


Zakupu emy w pierwszorzędnych firmach, uni- 
kamy wszełkie. tandety, prowadz'my towary 
wysokowaltościowe, Jesteśmy pośrednikiem po 
między producentem i konsumentem, licząc 80- 
bie nikły proceni za naszą pracę. 


Przyjdź, a przekonasz się! 


Skład materjałów leki cie) 


nicznych 1 radiowych 2 


ELEKTRO - UNDA =] 
Łódź, al. K'lińsiego 1127] 
aleca lampki elektryczne. 

[eszonkowe, I komple.! 10 


EA BUK ZĘ RRE ródła ARE 
Wyborowe kawy palone, herbaty 


w wielkim wyborze oraz 


TOWARY KOLONJALNE 


poleca największa łódzka elektryczna palarnia kawy i surogatu 


66 r 
„Ir yumf właśc. Franciszek Glugla 
Łódź, ul. Południowa 28, tel. 115-32 


Rok rałożenia 1899. n 14192 Rox założenia 1899, 
E p ż r z 


NA GWIAZDRĘ - OBRAZY gigue 


qtomwóe wstelkie roboty elektrotecnm. 


Żawiadamiam Szanowna 
Klienteie. iż d. 6 listopada 
otworzyłem w Łodzi przy 


ulicy Sienkiewicza 40 
Salon módi Pracownię 
Gorsetów 
„+„Lidja* 


Potecam . statnie nowości 


Pończochy 


w wielkim wyborze, po eenach przystępnych i na dogodnych warunkach poleca skarpetkloroz rękawiczki Na zbliżające św ięta 
Z. Zagańczyk, Łódź, Piotrkowska 165, tel. 231-91 wełniane ciekawo upominki i prezenty 
Wielkl wybór ram do obrazów, tapet i firanek. poleca firma na 14184 poleca 


OPRAWA OBRAZÓW n12265 
Własna wytwórnia nowoczesnych ram BANDURSKIEGO 9-11 


NERWOL — 


chemika dr. Franzosa 
(nacieranie) stosuje się przy 
reumatyzmie, kłacia z powoda przezię- 
bienia, postrzale, ischiasie i t. p. 
Do nabycia w aptekach. Wyrób i główna sprzedaż: 
Apteka Mikolascha, Lwów, 


Kopernika 1. ng 14165 


FABRYKA MEBLI) 


W. Łuczak, Łódź 


istnieje od roku 1909 


Julja Macher, Łódź, 
Piotrkowska 129. 
n 14182 


Skład Apteczny i Perfumerja 


ul. Kiińskiego 260. Tel, 184-63. 
(przy nl. Dabrowski:ej) 


Przy zakupach od zł 3, otrzymuje każdy upominek 
gwiazdkowy. 


Chrześcijańska firma, egzystu- 
iąca od roku 1012, poleca 
DLA SKŁADOW WIN 
WÓDEK. 


Wytwórn n luster 
Szlifiernia szkła 
z własnej produkcji [e Józet Ligocki 


znane ze swej dobroci wyborowejąś Łódź, Dworska 20 
jelełon 216-31 


Loprewul to OÓdŁ: == 
na ARE A smakach. 
JAN CHEGZELEGSKI, Łódź 
Killńskiego zyja aa 


Chrześcijański Skiep Biawatów i Galaoterji 


W. CZIDEL ~ Łódź 


ul. Piotrkowska Z8E 

poleca w dużym wybotze 
towary we.niane, jedwabne i bawełniane 
oraz pościelowe, obrusy, ręczniki, cha- 
steczki, kołdry watowane, bieliznę damską s 
i męską, nocną, pończochy damskie i rež 
kawiczki - wszystko w dobrym gatunku = 
c) 


ie | listownie 
na natychmiastową dostawę, 


niam za zaliczeniem pocztowem 
franka ego. m 
na żądani n14 208 


MEBLE 


po cenach znacznie zniżonych 
pojedyńcze | caikowite urzą 


ulica Zamenhofa 2. — Telefon 214-25. Sasi (8 ho GEE TAANS 
poleca SKŁAD MEBLI ! Pod- 


ARCHITEKTURA WEWNĘTRZNA lewnia Luster 
Sprzedaż: dywanów, firanek, materjałów J. Kuklińskiego, Łódź, Na- 
n 14058 meblowych, dekoracyjnych it.p. piórkowskiego 7. Rzemieśln'k 


| OBUWIE dampis mestie SNIEGOWCE 


dobrej jakości poleca 


FR. STEFANSKI - ŁÓDZ 


11-go Listopada 54 wejście z niłcy Żeromskiego | 
oraz bieliznę, krawaty, rękawiczki, poźc:ochy, skar- 
petki, szale. getry, swetry wełniane i trykotarze 
oraz dodatki krawiesk'e n 14207 


9 14.039 
n 14185 CUNANAN ENNOOT NN 


Fabryka wyrobów zzaftawdic (EZR NAN eee: 
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Frea EDMUND RYCHTER GÓRUJE neto NISKĄ CENĄ 


K > i LECZ JAROSCIA WYROBÓW 


Kupujac w naszych magazynach odbiorca wydobywa MAXIMUM z każdego wydanego złotego, ponieważ nie cena 
lecz JAKOŚĆ decyduje. — POLECAMY: Palta - Ulstroragłany - kiej aś garnitury - Spodnie - Knykry = 

Bryczesy - Wiatrówki - Kurtki skórzane - Płaszeze gamowe - Peleryny gumowe. 
MY" Tysiące metrów majmodniejszych materjałów w setkach deseni i kolorów do dyspozycji SZAN. KUPUJĄCYCH 


W naszych oddziałach miarowych zaprowadziliśmy Pik popularnych garniturów w trzech serjach podlegających najściślejszej 
kalkulacji. ażeby w tych ciężkich czasach umożliwić szerszemu ogółowi naby dobrego ubrania ubrania z wypróbowanego materjału. 


Serja I. 120 zł „„Serja IL. 100 zł  Serja 1I1. 80 zł 


Materjały w powyższych serjach nie zmieniają kolora i w noszeniu są Krój, dodatki i wykonanie Ralepse. Następnie polecamy wykonanie luksusowe 
ng 12 szewiolów i czesanek Bielskich pe: Lg jest zł ostatnie z oryginalnych angielskich materjałów 
Nasze oddziały wykonania na miarę stoją u piryt Sb owelości. 6-ciu pierwszo! wo krojczych tworzą z dobr: najlepsze. 
Specjalność futra na miarę, modernizacje i poszycia futer pod kierownictwem wybitnych fachowi === GOTOWE FUT! stale na składzie, == 


Wydajemy nasze towary także za bony Tow. „Kredyt” 


EBMUMD RYJCHTER “ere” Poznań 3 Nee * "EF" Ostrów tes 
» ut, Franciszka Ratajczaka 2, telefon 54-15, 26-07 Wielkopolski 


JEM IEETI 


CHCESZ MIEC JASNO OŚWIETLONE MIESZKANIE NA ŚWIĘTA K HG k 
Reflektor za 60 [int listew lo AN! Kuśnierz rzesia 
OWIĘKSZA KUP e e or za sr Jl tapot oraz tam owalnych długoletni. krojczy 1 eb kaj pierwszorzędnej fir- 
: t asnych | po- 
KROTNIE ŚWIATŁO NIE ZUŻYWAJĄC WIĘCEJ PRĄDU. |„STYLRAM* Eelt oraa Mae p czbach koukureńcy nych - n14300 
| Gdańska 105, telefon 130-35| Łódź, Piotrkowska 103, fr.1. p. tel. 194-12. 
14. K. Boguslawski, Andrzeja 3, Księgarnia Nauczycielska. Piotrkowską 181, 5i 


OPRAWA OBRAZOW. 
anczewski Rzgowska 76, J. Chrabelski, Ogrodowa 20, St. Romanowski, Piotr- © as k’ 
kowska 259, Ksiegarnia Dobrej Książki, Gdańska 111. s z 
OOOO) 


Zakł krawiecki Bolestawa Misiaka 


poleca: garnitury, kę R zd uczniow- 
skie oraz wykonaje zamówienia z materiałów 
własnych i powierzonych. Robota solidna. 
n 14195 


nabycia w Łodzi: Konsum Zjedn. Zakł. Włók. K. Scheiblera i Grohmana Księży o 


Wytoórmia piecy 
i kuchen przenośnych 


p. F. Koźminek, Łódź, ul. Glówna 51, 


poleca swe wyroby po cenach 
znacznie zniżonych. n 141% 


Przemysłowo - Handlowe Zakłady Chemiczne 
LUDWIK SPIESS i SYN S.A. 


Oddział w Łodzi, ul. Piotrkowska 107, Tel. 101-07 i 158-35 


Hurtowy i Detaliczny Skład Materjałów Aptecznych 
Środków Opatrankowych - Artykułów Technicznych 
oraz Perfumerji Krajowej i Zagranicznej. m 14201 


Wytwómia Towarów Fanfozyjno-Dzianych 
Paweł Schönborn - Łódź 


Tel. 221-13 mł. Nawrot 7 Tel. 221-13 
POLECA: Swetry, pulowery, garsonki, 
ubranka. reformy, kalesony, pofczo- 
chy, skarpetki, rękawiczki itp» z '0zy- 
stej wełny po cenach fabrycznych. 


WIEŻ (livsorowE 
s)  -POMORZANKA” 


SPRZEDAŻ MASŁA: SERA 
+ÓDŻ.BIOTRKOWSKA 189 


TEL.221-06. 
CH) 


Praktyczny podarunek gwiazdkowy dla Pana 


to materjał na garnitur, 
płaszcz lub spodnie 
z znanego skladu sukna 


a 140 G.E. RESTEL 


Łódź, Piotrkowska 84, tel. 121-67, Piotrkowska 84. 


Ceny przystępne. Ceny przystępne. 
Sklepom dostawa na miejsce. 
w Szymański Fatra 
Wełny i Jedwabie Wady H Szyma Płaszcze 

earo by parrain Łódź, ul Glówna | | || Kostiumy 

Wyroby Żyrardowskie platery, zegary, zegarki, 
Firany, Satyny, Inlety hituterig obąceki | siena ii Mazurek 

Aksamity, Obrusy, Chustkietc. H|yszelkie ji w zakres 


poleca zegarmistrz, i jubilerstwa Nawrot 32, m. 19 
a 14103 tel. 153-65 


wchodzące 
H en r yk G u h 1 9 Oo: e Flety, Klarnety Kornety (fnty, 


najtaniej w firmie 


ROSZ ul. Piotrkowska 122 || 4 Sprzedaż i. Testtner Lit, tti 4 


Zegarki, obrączki i DILNIONEJĄ iener rors] g Sygnety 


swetrów. galanterji,śnie- 


kupuje i sprzedaje najtaniej gowców i fartuchów. akatotoa tek BEL 
tirma NPR Do nabycia także fa- ARA Nasze, dziecięce pończoszki. 
jerka „Polaros*, przy sztuka „Goal“ bawełniane . . zł, 0.60, 0,80 
B. Rowulski, =: Płotrkowska 5. użyciu zaoszczędzisz wę.|Sp'aki do mankiet. z 800 liBoy" merceryzowane „zł. 0.80, 1 
Tel. 104-60 gia i pracy, garnki masz. srebra 5,— oraz pierścionki Start“ czysto-wełniane z, zł. 1.50, 2. 5 
uamskie, broszki. branzo- Nasze warsztaty naprawiają wszelkie obuwie. 


POLSKA SPÓŁKA OBUWIA 


(Ys) 71) 


FABRYKA W CHEŁMKU. 


Nowość! Nowość | stale czyste. u 14188] letki na zamówiecie. 


._. . Zamiejscowym za zaliczeniem 

Materace higieniczne - Tapczany E LANGE, Łótź ba odyprzednyców specjalny 

Leżanki, oraz Fotel-łóżko i Kanapa-| o poleea Reymonta 5-6 qnm 
chrześcijańska wytwórnia Li Ta, 221-86. L. Poniatowski 


Zenona Pawełczyka w Łodzi, Napiórkowskiego 42 Pracownia jobilersko - złotnicza 
(róg Grabowe:) n 14194 Ceny przystępne Bydgoszcz. Śniadeckich 3. 


Najstarszy w Łodzi, ulica Piotrkowska 124. 
chrześcijański q yh i POR maż opioby. okolakowe w. 300 (Gtyskuj worda oo 


P 8570-Ba. 2034 
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Na SEZON ZIMOWY poleca się Szan. Klienteli 
Chrześcijański Zakład Krawiecki WACŁAWA ZAWORSKIEGO, Łódź, Andrzeja nr. 3. tel. 154-06 


ZDROWIE -TO SKARB 
LOKA Deu BPE 


które stosuje się w nast. chorobach: 
w katarach piersiowych, kaszlach, astmie 
, — w złej przemianie materji, reumatyźmie, artre- 
tyźmie, chorobach skórnych, nieczystości cery 
| = w chorobach żołądkowo-kiszkowych, żółtaczce 


n 14204 


poleca wielki wybór. płór wiecze 


Ma gwiandkg SYEH L kolętck BUREN WY 
Ksiegarnia i skład papieru 
MAKS RE N N ER 


właśc. Jan Renner, Łódź, Piotrkowska 
| Telefon 188-82 1 15 541 Tolefon 188-82 


Tanio! M Tanio! 
BIELIZNA KRAWATY GALANTERJA , 4, — w chorobach nerwowych i przy ogólnem osła- 
bieniu. Mogą zastąpić nerwowo chorym her- 


M. KOŁODZIEJSKI a sssz|WFIWÓNKA luster, sziiemia szkla a Peg Chifska rogaa i i 
„ 6, — w blednicy i niedol Roda r4 sów este ar SA 

EEEE Łódź, św. Andrzeja 3 MEN ji! 5 F Z w dorobach nertowych | pęóhóriówych : | +» br 
ju wlasnej wytwóral. Również Oy nEzA LAC a RSW 
wykonuje et iard KONO do Do nabycia w oryginalnem opakowaniu w ' aptekach, składach 
Jap nowóś mych, s N aptecznych i drogerjach lub w wytwórni: Pi 7 928-70,46 
LA „POLAHERBA”, Kraków - Podgórze, Skrytka nr. 43XVL 


Klad szkia, porcelzny i naczyń kachsnnych ji j 
najtan i S erig NA GWIAZDXĘ Skład Materjałów Piśmiennych 
poleca rowery, balonowe od 95,— zł, patefony waliskowe i Zabawek 


Freigang, Łódź|| od 521, piyty najnowsze przeboje 160 zi, łyżwy we 
Szy kie a rozmiarach 5,— zł. ZAKŁADY ROWEROWE poleca po cenach najniższych 


podług ostatnich modeli 
wykonuje 
ZAKŁAD KUSNIERSKI 


Adolf Ferfecki 


ŁODZ, ul. Sienkiewicza 56 
LEJ 


Zaklad wyrobów Skórzano - Galanteryjnych 


ga i ii i omit, 


prawej strony 


PN 
Kufry, Walizy i Sakwojaże wszelkiego rodzaju, Torebki dam- 


skie, Portfele, Papierośnice, Teki, Tornist | bagażowe, ul. Napiórkowzxiego 41 
lecaki i Ikie r dą sziego Stan a Krzeeetósktowo, Łódź, Piotrowska 178, 
O W EZ az 14151 Dojazd tramwajami 0, 31 4|| tel. 27-73. Wsreztat Piotrkowska 61 w podwórzu, | Łódź, Bednarska 7. 


(róg Szarej w dawniejszym 
lokalu Kasy Chorych. 
n 13809 


n 14183 


Najmilszy prezent gwiazdkowy 


to instrument muzyczny 


z firmy G. Teschner, 
Łódź, Piotrkowska 34. 


m 14 043 


Pianina, fortepiany, fisharmonje 


nowe i używane — zagraniczne oraz 
krajowe — poleca firma 


Ernest Weilbach, 
Łódź, Piotrkowska 154, tel. 141-96 


Salom obuwia 


FERDYNAND KRAMER 


Wyrób własny 


Piece Pm 
Piece żelazni 

Kuchnie esifatskie 
Rury i kolan: 

Hacele i ocyle 


Reparacje, strojenia, przewój a 14 030 4 ń Podkowy i podki 
z ZEL s ŁÓDZ, Piotrkowska nr. 164 sie do wozów sę 
Ważne dla PP. Stolarzy & ijs Z rae SPC 
Materace higieniczne własnej wytwórni orazjj _-—2S|'8 2 Odznaczone na wszechświatowych wystawach ało m 
s 1 f Q el 
wszelkie roboty tapicerskie, poleca n 141% -==i| 3 =. 2 Pianina:Fortepiany Wagi decymalne” 
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Czarowny kwiat pontyjskiej azalii 


Azalja, krzew polskiego pochodzenia — Kto odkrył najpiękniejszą roślinę 
polską — Mieszkanka kresow wschodnich — Zapach, od którego ludzie tuma- 
mieją, a pasterzy opanowuje senność — Zagadka naukowa 


Napisał Władysiaw Szafer, profesor Uniwersytetu Jagielońskiego 


Podziwiając kwitnące w maju w na- 
szych parkach złociste kępy azalji pon- 
iej, mało kto wie o tem, że ma 
przed sobą nie obcą roślinę, sprowadzo: 
ną z dalekich krajów, lecz krzew pol- 
skiego pochodzenia. Pośród około 2500 
gatunków roślin kwiatowych, dzik» 
rosnących. z których utkana jest barw- 
na szata roślinna. naszego kraju, znaj- 
duje się też azalja pontyjska i jej to 
przyznać musimy palmę pierwszeń- 
stwa, jeżeli chodzi o piękność i oka 
łość przedstawicieli naszej flory. D: 
siaj jest ona rozpowszechniona w w 
lu ogrodach i parkach, gdzie wyt 
muje bez przykrycia nawet najsro: 
zimy, jednakże przed 125 laty nikt je. 
szczę nie przypuszcał, że rośnie dziko 
w. Europie, lecz powszechnem było 
mniemanie, iż ten piękny krzew jest 
obywatelem flory azjatyckiej, mają- 
cym swą ojczyznę w górach Kaukazu 
oraz Małej Azji. 


Zasługę odkrycia w Polsce, a zara- 
zem w Europie, azalji pontyjskiej zdo- 
było przesławne w dziejach polskiej 
kultury dzieło Tadeusza Czackiego — 
Liceum Krzemienieckie. Obok wielu 
innych działów nauki. znalazła w niem 
także botanika warunki świetnego roz- 
kwitu, związanego zwłaszcza z nazwi- 
skami Wilibalda Bessera i Antoniego 
Andrzejowskiego, Ich głównem. dzie- 
łem było założenie w Krzemieńcu O- 
grodu Botanicznego, który zyskał sobie 
w krótkim czasie sławę jako ośrodek, 
z którego można było otrzymać nasio- 
na rzadkich i pięknych roślin, zaś da 
jego popularności przyczyniła się naj- 
więcej właśnie azalja pontyjska, Szczę- 
śliwym bowiem trafem zaraz w pierw- 
szym roku powstania Ogrodu Botanicz- 
nego w Krzemieńcu znalazł się w nim 
ten piękny krzew, nikomu podówczas 
w Europie jeszcze nie znany. 


W pierwszym „Katalogu Roślin“ o- 
grodu krzemienieckiego, drukowanym 
w Krzemieńcu w r. 1810, a będącym 
dziś białym krukiem bibljotecznym, 
znajduje się o tem następująca 
wzmianka: „plan ogrodu w Krzemień- 
eu jest dziełem p. M'Clair, odkrywcy 
pięknej azaljj w lasach wołyńskich; 
był on pomocnikiem p. Scheidta, profe- 
sora historji naturalnej w Krakowie, 
który poprzednio zajmował taką samą 
katedrę w Krzemieńcu". Przesadzona z 
lasów wołyńskich do ogrodu krzemie- 
nieckiego około 1810 roku i pielęgnowa- 
na tu przez ogrodnika naczelnego Gra- 
bowskiego, rosła widocznie dobrze, 
gdyż w katalogu z r. 1812 wymieniono 
ją i oferowano jej nasiona zagranicz- 
nym ogrodom. Od tego roku datuje'się 
wprowadzenie azalji pontyjskiej do o- 
grodów europejskich, a pepinierą dla 
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Zarośla azalji w lesie sosnowo brzozowym, w rezerwacie w Snowidowiczach. 


niej stał się Krzemieniec. W starych 
katalogach Liceum z okresu od 
1812—1830, jakie miałem w ręku, znaj- 
dują się ślady wielkiego na nią popy- 
łu w postaci zamówień nasion, napły- 
wających z Niemiec, Francji. Belgji 
Anglji i innych dalekich krajów. 

Przypomniałem tutaj tę zapomnia 
ną kartę z historji odkrycia najpięk- 
niejszej rośliny polskiej, ponieważ 
jak sądzę — jest ona chlubną dla o- 
grodnictwa polskiego. 

Azalja pontyjska w stanie dzikim 
jest mieszkanką naszych kresów 
wschodnich, Dokładne badania obsza- 
ru, który zajmuje, - przeprowadzone 
głównie przez polskich botaników (m 
in. przez profesora Uniwersytetu Po- 
znańskiego, dr. J Paczoskiego), wyka- 
zały, że jej zasiąg geograficzny w Eu- 
ropie ograniczony jest do wielkiej „wy- 
spy“, położonej na pograniczu Wołynia 
i Polesia, po obydwu stronach granicy 
politycznej naszego państwa Wyspa a- 
zalji, zajmująca u nas około 160 km. 
kw. powierzchni, przekracza ku pólno- 
cy o jakieś 25 km. linję kolejową, pro- 
wadzącą do. stacji granicznej Ostki, w 
kierunku południowym zaś zatrzymuje 
się w odległcści kilkunastu kilometrów 
na. północ od Korca, miejscowości słyn- 
nej ongiś ze swej porcelany. 

W obrębie swego zasięgu wołyńsko- 
poleskiego rośnie azalja gromadnie 
tworząc często lite podszycie w lasach 
sosnowych. W okresie kwitnienia, t, j- 
od połowy maja do połowy czerwca. 
gdy pokryje się miljonami dużych, zło- 
cistych kwiatów, wnosi do monoton- 
nych sośnin kresowych nieporównany 
urok egzotycznego piękna, jakiego na- 


próżno szukalibyśmy gdzieindziej w 
Europie. W tym czasie wydzielają jej 
kwialy tak silny i odurzający zapach. 
że — jak mi opowiadano — ludzie od 
niego tumanieją, a pasterzy i robotni- 
ków leśnych opanowuje senność Mó- 
wiono mi też, że w porze kwitnienia a- 
zalji w pasie granicznym służba na- 
szych strażników jest utrudniona a 
przemytnicy korzystają wówczas chęt- 
nie z ukrycia w jej zaroślach. gdyż 
łatwiej im wtedy przekraczać granicę. 
Oczywiście, za ścisłość tych informacyj 
nie biorę odpowiedzialności. 

O ile oglądanie zarośli kwitnących 
azalij w lesie wołyńskim zaliczyć moż- 
na z pewnością do rzędu atrakcyj, p% 
ciągających każdego miłośnika przyro- 
dy. to zapuszczenie się w jej gęstwinę 
jest przedsięwzięciem podobnie ryzy- 
kownem, jak przedzieranie się przez 
gęstwinę kosodrzewiny w górach. 
Krzew ten tworzy bowiem liczne, krót- 
kie a sztywne pędy, któremi zaczepia 
o ubranie i łatwo je rozdziera. Ludność 
miejscowa zna tę właściwość azalji 1 
dlatego nadała jej niezbyt estetyczną 
nazwę „drapisztanu* (t. zn. rośliny tar- 
gającej spodnie); inną, popularną i 
piękniejszą jej nazwą ludową jest na- 
zwa „woniacze”, 

Jest rzeczą bardzo interesującą. że 
azalja pontyjska posiada, poza opisaną 
wyżej wyspą wolyńsko-poleską, kilka 
znacznie od niej oddalonych, małych 
placówek, Najdalej ku północy wysu- 
nięta jest jej odosobniona placówka nad 
jeziorem Kniaź na północnem Polesiu, 
zaś najdalej ku zachodowi położona 
jest maleńka wysepka w Małopolsce w 
miejscowości Wola Zarczycka pod Le- 
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żajskiem, gdzie odkrył ją dopiero w r. 
1909 nauczyciel szkoły ludowej, J Ję- 
drzejowski. a opisał prof Marjan Ra- 
ciborski. Lud nazywa ją wiem miejscu 
„zielirą”. 

Ze stanowiska geografji roślin jest 
występowanie azalji pontyjskiej w dzi- 
kim stanie w Europie prawdziwą za- 
gadką naukową. Nie ulega wątpliwo- 
ści, że rośnie ona u nas dziko i że po 
chodzi z Kaukazu. pozostaje jednakże 
dotychczas tajemnicą, w jakim czasie 
dotarla stamtąd do Europy. Ponieważ 
w obecnym okresie klimatycznym wy- 
spa wołyńsko-poleska azalji oddzieloną 
jest'od Kaukazu olbrzymią przestrznią. 
bezleśnych stepów i półpustyń, wyno- 
szącą w linji powietrznej około 6800 
km.. przeto przypuścić należy, że do- 
stała się ona do nas z Kaukazu w okre- 
sie bardzo dawnym. gdy klimat we 
wschodniej Europie był zupełnie inny, 
aniżeli dzisiaj. Wśród wielu różnych. 
zapatrywań, jakie wypowicdziano na 
ten temat. najbardziej prawdopodob- 
nem jest przypuszczenie. że czas mi- 
gracji azalji z Azji do Europy odnieść 
należy do zamierzchłych czasów ery 
trzeciorzędowej. 


Jakkolwiek rozwiązana zostanie kie- 
dyś przez naukę tajemnica pochodzenia, 
azalji pontyjskiej w Polsce, jedno nie 
ulega wątpliwości: jest to roślina tak 
piękna, rzadka i interesująca, że posta- 
wić ją trzeba na jednem z pierwszych 
miejsc w rzędzie osobliwości i zabyt- 
ków naszej przyrody. Ochrona jej 
przed zniszczeniem jest też jednem z 
ważnych zadań czynników odpowie- 
dzialnych w tej dziedzinie pracy kultu- 
ralnej w Polsce. Dotychczas udało się 
zapewnić azalji pontyjskiej zupełną o- 
chronę w dwóch rezerwatach. specjal- 
nie w tym celu stworzonych przez ad- 
ministrację lasów państwowych. Jeden 
znajduje się w powiecie sarneńskim w 
miejscowości Snowidowicze w leśnic- 
twie Długosielskiem i obejmuje 23 ha 
lasu sosnowego z podszyciem azalji, 
drugi położny jest w tym samym po- 
wiecie w miejscowości Karpiłówka i 
ma 30 ha powierzchni Niestely poza 
temi dwoma malemi obszarami, w któ- 
rych azalja pontyjska jest pilnie chro- 
niona, narażony jest ten przepiękny 
krzew gdzieindziej na dewastację i bez- 
względne niszczenie. Również niepew- 
na jest przyszłość maleńkiej wysepki 
dzikiej azalji w Woli Zarczyckiej pod 
Leżajskiem, gdzie niemal co roku ła- 
mią ją pasterze i pasące się bydło. a 
przed kilku laty została tem nawet 
złośliwie podpalona przez niewyśledzo- 
nych sprawców. 

Spodziewać się można, że ustawa » 
ochronie przyrody, uchwalona na wio- 
snę bieżącego roku przez ciala ustawo- 
dawcze Rzeczypospolitej, otoczy rychią 
i skuteczną opieką tę zabytkową. a 


najpiękniejszą polską roślinę i zacho- 
wa ją dla potomności. 


Jesów, który wywiera wrażenie ob. 
i stad azwano go 


tefini 


